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Rok IV 


WARSZAWA (obsł. wż.). W salo- 
nach Prezydium Rady Ministrów od- 
było się w noc sylwestrową przyję- 
cie, w którym wzięli udział obok 
dostojników państwowych, przedsta- 
wiciele świata pracy, wojska i spo- 
łeczeństwa. Punktualnie o godz. 12 
wkroczył na sałę, witany hucznymi 
oklaskami Prezydent Bierut w to- 


zydenta i Premiera zebrani witafi 
Nowy Rok, skżadając sobie wzajem- 
nie życzenia. 


rycznej nocy sylwestrowej, w której 
odbyło się pierwsze posiedzenie 
Krajowej Rady Narodowej, premier 
stwierdził, że moment ten byż sym- 
bolem nowego okresu w dziejach 
Polski. Dziś rzeczywistość ta stała 
się faktem i Naród Polski wraz 
z innymi narodami mi.ującymi po- 

kój ze Związkiem Radzieckim, na 


czele kroczy po nowej drodze, wio-- 


dącej ku lepszej przyszżości. Koń- 
cząc swe przemówienie, premier Cy- 
rankiewicz zżożyż swe życzenia Pre- 
zydentowi Bierutowi i wszystkim 
gościom, 

Z Kolei zabrał pa Prezydent RP 
Boleszaw Bierut. Skżadając Życze- 
nia radosnych świąt, Prezydent zż0- 
żył hołd tym wszystkim, którzy 
swą pracą przyczynili się do znacz- 
nych postępów w odbudowie w ub. 
roku. Witamy Nowy Rok — powie- 
dział Prezydent — głęboką wiarą, 
że przyniesie on nam jeszcze wspa- 


Po wystąpieniu Henry Wallace'a 
KOŁA KONSERWATYWNE 


rozpoczęły już nagonkę 


Akcja w amerykańskiej Konfederacji Pracy 


NOWY JORK (PAP). Korespondent 
PAP donosi, że tak zwolennicy jak 
i przeciwnicy Wallace'a uważają jego 
ostatnie wystąpienie za jedno z naj- 
ważmiejszych wydarzeń politycznych 
w roku 1947. Podkreśla się, że spra- 
wa utworzenia trzeciej partii nie jest 
prosta. Przygotowania wstępne mu- 
szej trwać stosunkowo długo, Walla- 
ce otrzymał dotąd zapewnienie popar- 
cia przedstawicieli różmych stowarzy- 
szeń z 18 stanów. 

W odpowiedzi na wystąpienie Wal-' 
lace'a koła konserwatywne rozpoczęty 
już nagonkę przeciwko niemu. Koła 


te usfjują zmniejszyć wpływy Walla- 
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Teleton 


Uroczystośc 


w salonach 


PREZYDIUM Rady Min. 


Radosny nastrój w MOSKWIE 
OR E DZIE premiera Bulgarii 


nialsze rezultaty na wszełkich od- 
cinkach pracy. 

Następnie odbyża się przy dźwię- 
kach orkiestry Polskiego Radia 
ochocza zabawa taneczna, która 
przeciągnęża się w późnej nocy. 


Zakończenie Starego Roku i powi- 
tanie Nowego stało w większości 
krajów pod znakiem bolączek, jakie 
odczuwają poszczególne kraje. 

W W. Brytanii wzywał premier 
Attlee naród brytyjski do maksy- 
malnego wysiłku we wszystkich ga- 
żęziach przemysłu, stwierdzając 
przy tym, poważne postępy w dzie- 


Minister Mołołow o przyczynach 
fiaska konferencji londyńskiej 


Dlaczego nie osiągnięto porozumienia — Amerykańska polityka wobec 
Niemiec—Sprawa granic 


Odpowiedzialność za zerwanie obrad spada na USA, Anglię i Francję 


dzinie wydobycia węgla. Na zakoń- 
czenie Starego Roku napełniły t+umy 
londyńczyków katedrę św. Pawła, 
gdzie się odbyważo nabożeństwo 
dziękczynne, » jeszcze większe tsumy 
plac Trafalgarski, gdzie byża usta- 
wiona 14-metrowa „choinka“, poda- 
rowana Londynowi przez stolicę 
Norwegii — Oslo. 

We Francji upłynął Nowy Rok pod 


wrażeniem uchwalenia blisko bilio- | bezpośrednim wrażeniem doniosłego 
nowego budżetu przez Zgromadzenie | faktu, jakim była abdykacja króla 
Narodowe, grożby dalszej inflacji | Michała. Ta radykalna zmiana 
i poważmych szkód, jakie wyrządziży | ustrojowa zaćmiła wszystkie inne 
ostatnio ulewne deszcze i powódź | wydarzenia na Bałkanach. 


w różnych departamentach. 


MOSKWA (PAP). Minister Moło tow udzielił współpracownikom dzien- 
ników „Prawda“ i „Izwiestia* wywiadu na temat wyników konferencji lon- 
dyńskiej i wypowiedzi Marshalla i Be vina, 


Minister Mototow podkreślił, że 
przyczyną niepowodzenia konferencji 
londyńskiej nie są rozmaite drobne 
sprawy, na które powoływano się o- 
statnio w rozmaitych wystąpieniach, 
— lecz dwa zasadnicze problemy: 1) 
sprawa traktatu pokojowego, 2) za- 
gadmienie jedności Niemiec. 


Akcja USA na konfe- 
rencji londyńskiej 


Uchwały krymskie i poczdamskie 
zawierają podstawę dla rozwiązania 
tych dwóch problemów i rząd ra- 
dziecki nie odstąpi od tych postano- 
wień. Min. Mołotow przypomniał, że 
USA wysuważy z początkiem r. 1947 


ce'a w sferach robotniczych. Niedaw- 
no -wybrane prawicowe kierownictwo 
CIO okazało się dogodnym narzędziem 
w rękach kół konserwatywnych. Kie- 
rownictwo CIO podało do wiadomo- 
ści, że nie udzieli swego poparcia 
Wallace'owi. W kołach zbliżonych 
do władz naczelnych CIO panuje jed- 
nak przekonanie, że na niższych 
szczeblach CIO Wallace spotka się z 
większym zrozumieniem. Decyzja kie- 
rownictwa CIO może nawet doprowa- 
dzić dó rozłamu, gdyż nie ulega wąt- 
pliwości, że okręg nowojorski CIO 
poprze Wallace'a. 


sugestię w sprawie tymczasowego sta- 
tutu dla Niemiec, co oznaczałoby od- 
łożenie traktatu pokojowego na czas 
nieokreślony. Rząd radziecki jednak 
odrzucił te sugestie, pragnąc dopro- 
wadzić do normalizacji stosunków w 
Europie, 

Na konferencji londyńskiej — za- 
znaczył minister Możotow — delega- 
cja radziecka, powołując się na układ 
poczdamski, domagaża się podjęcia 
prac dla przygotowania traktatu po- 
kojowego z Niemcami 

Okazało się jednak, że Stany Zjed- 
noczone najbardziej uporczywie prze- 
ciwstawiają się obecnie wysitkom, 
zmierzającym do przygotowania trak- 
tatu pokojowego z Niemcami. Prze- 
bieg konferencji londyńskiej świad- 
czy o tym, że w ślad za Stanami Zjedn 
poszły Wielka Brytania i Francja. 
Delegaci USA, Brytanii i Francji usi- 
Łowali zagadnienie to w całości zdjąć 
z porządku dziennego lub ograniczyć 
je do drugorzędnych szczegółów, Usi- 
łowali oni wykroić jedynie w sposób 
sztuczny z ogólnego zagadnienia trak- 
tatu pokojowego — problem granic 
niemieckich. Nie kierowali się oni 
przy tym żadnymi rzeczowymi moty- 
wami, lecz zamierzali „grać na ner- 
wach Niemdów*. Minister Mołotow 
oświadczył następnie, że dzięki stara- 
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„TRZECIA 
PARTIA” 


w Stanach Zjednóczonych 


Jak donosiliśmy w poprzednim nu- 
merze, b. wiceprezydent USA — 


mówietie, w którym oświadczył, że 
w 1948 roku wystąpi jako niezależny 
kandydat na prezydenta Stanów Zjed- 
noczonych oraz zapowiedział przy” 
spieszenie zorganizowania nowej par- 
tii, Przemówienie to stanowi bez wąt= 
pienia przełomowy moment w akcji 
prowadzonej przez Wallace'a, a ma- 
iącej na celu zorganizówanie wszyst- 
kich postępowych sił w. Stanach Zjed- 
noczonych w jedną grupę polityczną, 
będącą ” stanie przeciwstawić się ka- 
pitalistycznym |  imperialistycznym 
kołom amerykańskim, > 

Choć przedwczesne byłoby stawia- 
nie horoskopów co do ostatecznych 
wyników akcji Wallace'a, możemy 
jednak rozpatrzyć szanse tej nowej 
partii w zbliżających się wyborach 
na prezydenta: 

Próby zorganizowania trzeciej, sil- 
nej partii politycznej i przez zwycię* 
stwo w wyborach zdolnej prze” 
ciwstawić się egoistycznym interesom 
wielkiego kapitału, były w Stanach 
Zjednoczonych podejmowane od z 
górą pół wieku. Niestety wszelkie wy* 
siłki w tym kierunku były energicz= 
nie tłumione przez „historyczne“ par= 
tie: republikańską i demokratyczną, 
które dla utrzymania swego „mono* 
polu“ w rządach dysponowały pełnym 
poparciem potężnych kół kapitali- 
stycznyci, rozporządzając. nieograni= 
czonymi środkami finansowymi i pro“ 
pagandowymi. Partie republikańska ł 
demokratyczna reprezentujące w is 
stocie interesy potentatów przemy“ 
słowych — niewiele różniąc się w 
swych programach gospodarczych i 
politycznych — zawsze były gotowe 
na ustępstwa wobec siebie w obliczu 
uiebezpieczeństwa zagrażającego ich 
mocodawcom. Zdecydowanie zwal- 
czały się tylko wtedy gdy pozostały 
same na „arenie“. 

Jednak niepowodzenia „trzecich 
partii“ nie można przypisać wyłącz- 
nie akcji kół - kapitalistycznych. Do- 
tychczasowe partie postępowe nie 
miały danych ku temu, by osiągnąć 
pełne poparcie w szerokich kołach 
społeczeństwa amerykańskiego. Były 
to bądź partie ludowe, reprezentujące 
interesy farmerów, które mimo swych 
szumnych haseł postępowych, dążyły 
do poprawy stosunków społecznych 
tylko w ograniczonym, własnym za- 
kresie, bądź też partie postępowe 
popierane przez pewne koła kapitali- 
styczne przeciw innym potentatom 
przemysłowym. W tych warunkach 
hasła głoszone przez „trzecie partie“ 
przyjmowane były nieufnie przez a* 
merykański śwłat pracy, nie mówiąc 
już o tym, iż pewna część społeczeń* 
stwa nastawiona była konserwatyw” 
nie. Zważywszy nadto silny, choć u- 
kryty nacisk kół przemysłowych na 
związki zawodowe, a zwłaszcza Kon- 
federację Pracy i stosunkowo nikły 
wpływ komunistów, zrozumiała jest 
dotychczasowa bezowocność tworze” 
nia „trzeciej partii" w Ameryce. Jeśli 
zaś chodzi o postępowych mężów sta= 
nu z partii demokratycznej, to napo* 
tykali oni na gwałtowny opór także 
we własnej partii, mocno związanej z 
interesami kapitału. 

Jakie szanse posiada dziś Wallace? 
Bez wątpienia opór i kontrakcja kół 
kapitalistycznych będzie silna, jednak 
trzeba wziąć pod uwe- szereg zia* 
wisk, których widownią stały się ©* 


Naród rumuński znajdował się pod 


1 na 
(Dokończenie na str. 2). 


niom delegacji radzieckiej osiągnięto 
na konferencji londyńskiej porozumie- 
nie w niektórych sprawach, jak pro- 
cedura przygotowania traktatu poko- 
jowego. Sprawy tej nie doprowadzo- 
no jednak do końca, gdyż delegacja 
amerykańska pospiesznie zerwała kon 
ferencję, 


Sprawa jedności 
Niemiec 


Poruszając sprawę jedności Nie- 
miec, minister Mołotow zaznaczył, że 
bez jedności Niemiec nie można prze- 
prowadzić postanowień dotyczących 
demokratyzacji i demilitaryzacji Nie- 
miec. Przeciwko zasadzie jedności 
Niemiec nikt nie występował jawnie 
na konferencji londyńskiej. Okazało 
się-jednak, że delegaci USA, W. Bry- 
tanii i Francji ograniczają zasadę 
jedności do rozmaitych układórw mię- 
dzystrefowych, ignorując  koniecz- 
ność udziału narodu niemieckiego i 
jego elementów demokratycznych 
przy odbudowie jedności państwa 
niemieckiego. Delegacja radziecka wy 
chodziła jednak z założenia, że nie 
można budować jedności politycznej 
Niemiec bez udziału narodu niemiec- 
kiego i iego postępowych sił, Dlate- 
go wystąpiła delegacja radziecka z 
wnioskiem o utworzenie ogólnonie- 
mieckiego rządu. zgodnie z postano- 
wieniami poczdamskimi. Odrzucono 
jednak ten wniosek. Wobec tego de- 
legacja radziecka wysunęła inne pro- 
pozycje, które zmierza”y do stwęrze 
nia warunków które by sprzyjały 
odbudowie jedności politycznej Nie- 
miec. lecz delegacje USA, W. Brytanii 
i Francji sprzeciwiły się temu jak- 
kolwiek również między nimi zaryso- 
wały się pewne różnice. 


Monopol dla Ameryki 


Skrystalizowary się więc dwa sta- 
nowiska w sprawie niemieckiej, Dele- 
gacja radziecka, zgodnie z więłłący- 
(Dokończenie na str. 2) 


mia 


Wallace wygłosił w Chicago prze- - 


A. 


| mma: Str. 2 


becnie Stany Ziednoczone. Dziś, zdy 
Ameryka porzuciła drogę izołacjoni- 
zmu,'nie wolno nie wziąć pod uwagę 
przybierających wciąż na sile ruchów 
antykapitalistycznych na całym świe- 
cie. Liczą się z tym wyraźnie politycy 
waszyngtońscy, i ich mocodawcy, 
czego dowodem ustawy antyrobotni* 
cze i procesy o działalność „nieame- 
rykańską“. „Czerwony straszak” ja- 
kim usiłują przerazić społeczeństwo 
jest najlepszą oznaką nerwowej at- 


 mosfery w kołach kapitalistycznych. 


Drugim niemniej ważnym czynni- 


„kiem jest groźba kryzysu gospodar- 
czego w USA. Inilacia, 


która staje 
się coraz bardziej nieuniknioną, może 
przynieść korzyść tylko potentatom 
przemysłowym — masom pracują” 


cym — tylko nędzę i dalszą zależ- 


ność od kapitału. Z tego niebezpie- 
czeństwa zdaje sobie społeczeństwo 
amerykańskie coraz więcej sprawę. 
Łączy się z tym wzrost popularności 
prądów lewicowych, wśród nainiż- 
Szych warstw, a z właszcza Murzy* 
nów, których wszystkie nadzieje zda- 


f 


"lą się dziś rozpadać w gruzy. 


Trzecim czynnikiem jest propa- 
ganda wojenna. Żadna wołna nie była 
wśród społeczeństwa amerykańskiego 
popularna, a cóż dopiero mówić o 
wojnie w interesie kapitału. Imperiali- 


styczna i militarystyczna polityka o- 


becnego rządu jawnie dąży do po- 
działu Świata na dwa bloki, a co za 


"tym idzłe, do wywołania konfliktu 


światowego.. Kapitalizm chciałby woj- 
ny, by znów zapełnić swe i tak uż 
wypchane kiesy — lecz naród ame- 
rykański jej nie pragnie, bo musiałby 
za nią płacić własną krwią. Ostatnie 
przemówienie 


dział kampanię przeciw wojennym 
tendencjom kół imperialistycznych, 
odbile się niewątpliwie silnym echem 
wśród postępowych elementów w 


` USA. 


Nadchodząca kampania wyborcza 
w Stanach Ziednoczonych zapowiada 
się dość dramatycznie. Od zwartej, 
zdecydowanei postawy  postepowej 


-~ części społeczeństwa amerykańskiego 


zależy dziś nie tylko przyszłość Sta- 
nów Zjednoczonych, lecz i pokoju. , 


Henry Waliace'a — 
bliskiego współpracownika prezyden- 
“ta Roosevelta — w którym zapowie- 


Na ławie oskarżonych zasiądą: Sta- 
nisław Dolewski — właściciel hurto- 
wego składu papieru w Poznaniu, b. 
naczelny dyrektor Banku Handlowe- 
go w Warszawie — Jan Koziel, b. 


UCIECZKA 


groźnych bandytów 
NOWY JORK (PAP) Z więzienia 
w stanie Colorado zbiegła grupa więź- 
niów, w tym 4 morderców i 2 kid- 
napperów. Jeden ze zbiegów został 
zastrzelony przez policję w pobliżu 
więzienia. Dwóch innych aresztowano 
pozostali jednak terroryzują okolice, 
dokonując rozbojów i kradzieży. 


„JEROZOLIMA (PR). Organizacja 
żydowska „Hagannah' przejęła tajne 
dokumenty brytyjskie z Syrii i Li- 


Nowy ambasador 


Francji w Warszawie 


WARSZAWA (PAP) -Do Warsza- 
wy przybył nowomianowary amba- 
sador Francii w Warszawie p. Jean 
Gustave Baelen, powitany przez dy= 
rektora protokółu dyplomatycznego 
Adama Gubrynowicza i chargé daf- 


de Beausse. 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


Siedmiu giownych „bohaterów! 


AFERY PAPIERNICZEJ 


stanie 5 stycznia przeci sądem 


ŁÓDŹ (PAP) Dnia 5 stycznia rozpocznie się przed Rei. Sądem Wojsko- 
wym w Łodzi wielki proces przeciw siedmiu głównym sprawcom znanej 
„afery papierniczej”, wykrytej w maju 1947 roku. 


wyżsi urzędnicy Centrali Zbytu Prze- 
mysłu Papierniczego: Romanczuk Ro- 
man i Biedrzycki Witold oraz b. na- 
czelny dyrektor państwowej fabryki 
papieru w Fordonie <= Rozmanita 
Zbigniew. Dalsi oskarżeni, to członek 
komisji szacunkowej, powołanej w 
1945 roku do przeprowadzenią rema- 
nentów w poniemieckich fabrykach 
przemysłu papierniczego — Kuchow- 
ski Marian i współwłaściciel Zachod- 
niei Spółki Papierniczej w Poznaniu 
— Edmund Springer, t 

Wszyscy osk. odpowiadać będą za 
uprawianie sabotażu gospodarczego. 


Główny oskarżony — Dolewski, bę- | 


dąc członkiem wspomnianej komisii 
szacunkowej, jak również Państwo- 


Tajne dokumenty 
brytyjskie z Syrii i Libanu 
w rękach „Eilagannah 


! panu. 


Jak stwierdzają konrespon* 
denci, koła brytyjskie są poważnie 
zaniepokojone zniknięciem tych doku” 
mentów, gdyż opublikowane, mogą 
zdemaskować całą działalność bry- 
tyjiską ma Bliskim Wschodzie. 


x 


NOWY JORK (PAP) W dn. 30-ym 
grudnia ukonstytuowała się komisja 
-palestyńska ONZ w następującym 
składzie: dr Karol Lisicky — Czecho- 
słowacia; Raul Diez de Medina — Bo- 
liwia, Per Federspeil — Dania, dr 
Eduardo Morgan — Panama i Viente 
J. Francisco — Filipiny. Pierwsze po- 


faires. Francji w Warszawie p. Jean | siedzenię komisji pdbędzie się w La- 


ke Success w dniu 9 stycznia. 


Oswiadczenie min. Molotowa 


w sprawie konferencji londyńskiej 


(Dokończenie ze str. 1-ej). 

mi uchwa.ami, domaga.a się jedności 
poycznej, podczas gdy trzy pozosta- 

delegacje wyraźnie sziy po linii 
rozbicia Niemiec i oddzielenia stref 
zachodnich od Niemiec wschodnich. 
Polityka mocarstw zachodnich dykto- 
wana jest obaw;, że Niemcy Będą sta- 
nowiży dla nich powa'n; konkurencję 
na rynkach światowych, nad którymi 
niepodzielne panowanie pragną utrzy- 
mać monopole amerykańskie i ich fi- 
lie w Europie. Rzecz jasna, że taka 
polityka przyciągnie jedynie wąską 
warstwę niemieckich monopolistów, 
którzy współpracują z przemysłowy- 
mi i bankowymi trustami w innych 
krajach. Mo'otow oświadczy, że po- 
dobna polityka. antydemokratyczna 
jest już obecnie realizowana w stre- 
fach zachodnich Niemiec. Obecnie 
nikt już nie ukrywa, że fuzja stref za- 
chodnich posiada cele polityczne. 
Między oświadczeniami delegatów 
amerykańskich i brytyjskich w spra- 
wie jedności politycznej 
ich faktyczną dzia'alnością istnieje 
wyraźna sprzeczność, Spowoduje to 
upadek autorytetu rzeczników takiej 
polityki. Polityka Anglo-sasów w 
Niemczech zakończyć się musi fia- 
skiem. 

Obecnie stało się jasne, że istnieje 
zamiar stworzenia z Niemiec, lub 


przynajmniej z Niemiec zachodnich, 
obiektu amerykańskiego planu w Eu- 
ropie. Mołotow zaznaczy:, że oświad- 
czenia o chęci pomocy gospodarczej 
dla Niemiec są sprzeczne ze stanem 
faktycznym Bizonii. Przemyst w stre- 
fach anglo-saskich uruchomiony zo- 
sta: jedynie w 1/3-ej. Reforma rolna 
nie zostala przeprowadzona. Kredyty, 
przyznane dożąd w strefie amerykań- 
skiej, nie przyczyni:y się w niczym 
do gospodarczej odbudowy Niemiec. 
Amerykanie przewidują obecnie nowe 
miliardowe kredyty dła Niemiec, obli- 
czone na szereg lat. Kredyty te jesz- 
cze bardziej zbliżą amerykańskich 
monopolistów do niemieckich mono- 
polistów i jeszcze bardziej utrudnią 
sytuację ma”ych przemys”'owców w 
Niemczech, nie mówięc już o masach 
ludności niemieckiej, o których zda- 
nie nikt nie pyta. Z osłabionymi go- 
spodarczo Niemcami zachodnimi ame- 
rykańscy wierzyciele będą postępo- 
wać wedug swego „widzimisię*. W 


Niemiec a {planie ich odbija się dęąłżenie do za- 


miany zachodnich Niemiec na bazę 
imperializmu amerykańskiego w Eu- 
ropie. 

Min. Molotow podkreślił, że plan 
amerykański nie przewiduje wykona- 
nia przez Niemcy zobowiązań repara- 
cyjnych. Nie liczy się on z interesami 
krajów, które ucierpia”y wskutek a- 


List ambasadora LANGE 


. do Rady Bezpiecz. 


WARSZAWA (PR). W zwi?zku z 
zakończeniem kadencji polskiej w 
Radzie Bezpieczeństwa ONZ, dele- 
gat polski ambasador Lange zreasu- 
mował dziażalnosć delegacji polskiej 
w liście, wystosowanym do Rady 
Bezpieczeństwa. Amb. Lange wyra- 
ził uznanie wszystkim kolegom w 
Radzie Bezpieczeństwa za przyjazną 
wsp łpracę i stwięrdzii, że uwa'ał 
się nie tylko za delegata Polski, lecz 
za mandatariusza wszystkich naro- 
dów i Że starał się zadośćuczynić 
wszystkim usprawiedliwionym inte- 


| spelnianiu 


resom ogólnym, 4 
które niekiedy by- 
ły sprzeczne z in- 
teresami  narodo- 
wymi poszczeg>l- 
nych państw. „Ja- 
ko przykład mogą 
służyć wysiłki de- 
legacji polskiej w 
sprawach. dotycz,cych Grecji, Iranu 
i Egiptu. Wysiłki te byży nieraz 
skuteczne. Na zakończenie Życzy 
amb. Lange swym następcom w Ra- 
dzie Bezpieczeństwa powodzenia w 
trudnych obowiązków, 
jakie wzięli na siebie, 


gresji niemieckiej i ignoruje odpo- 
wiednie postanowienia konferencji 
poczdamskiej. Powożywanie się nato, 
jakoby rozwięzanie problemu repara- 
cji było utrudnione wskutek braku in- 
formacji ze strefy radzieckiej, jest 
nieuzasadnione. Związek Radziecki 
wyrażał zawsze i wyraża gotowość 
przedstawienia peźnych informacji w 
tej sprawie, jeżeli mocarstwa zachod- 
nie przystąpią do rozwiązania proble- 
mu reparacji czynami a nie słowami. 
Plan amerykański w sprawie Niemiec 
nie liczy się z interesami innych 
państw, które uczestniczyły w koalicji 
antyhitlerowskiej. Plan ten jest obli- 
czony na likwidację układu poczdam- 
skiego odpowiadejęcego sprawie po- 
koju i bezpieczeństwa narodów Eu- 
ropy. Zachowując jak najdiużej obec- 
ną nieuregulowaną sytuację, w której 
stan wojny przeciwko Niemcom nie 
został jeszcze zakończony, mogą Ame- 
rykanie narzucić Niemcom rozmaite 
recepty dla leczenia gospodarki nie- 
mieckiej i na*ożyć na nich rozmaite 
obowięzki dotyczące zapłaty za tzw. 
„pomoc“, Im dłużej nie będzie nie- 
mieckiego rządu demokratycznego, 
tym dłużej Amerykanie będą mieli 
swobodę działania `w zachodnich 
Niemczech. Tylko tym można wyjaś- 
nić okoliczność, że Stany Zjednoczone 
nie chciały zająć się na Radzie Mini- 
strów Spraw Zagranicznych, ani za- 
gadnieniem traktatu pokojowego, ani 
sprawą jedności Niemiec, ani proble- 
mem tymczasowego rządu niemiec- 
kiego. g 


** RZĄD FRANCUSKI upoważnił 
ministra Bidault do podpisania poro- 
zumienia amerykańsko - francuskiego 
w sprawie „pomocy tymczasowej”, 


i Miejskie, Banki Hipoteczne 


ku z ogłoszeniem Ministerstwa 


6-go grudnia 1947 r. 


REJESTRACJA 
Banki Państwowe, Towarzystwa Kredytowe Ziemskie 


m.st. Warszawy podają do publicznej wiadomości, że w związ- 
dokumentów na okaziciela emitowanych przed dniem 1-szym 


września 1939 r. adresy swoich placówek rejestracyjnych 
w Kraju ogłosiły w Monitorze Polskim Nr 145 z 


wej Komisji Funduszu Inwestycyino- 
Obrotowego Przemysłu Papiernicze- 
go, wraz z innymi członkami tej Ko- 
misji:  Kuchowskim, Biedrzyckim i 
Romanczukiem, przydzielili sobie po- 
nad 60 proc. wyrobów papierniczych, 
pozostałych z  remanentów ponie- 
mieckich w 37 dolnośląskich fabry- 
kach papieru, przy czym papier ten 0- 
szacowany został przez nich poniżej 
rzeczywistej wartości. 
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„ Gdy (ię martwią ceny, 

Ze znów poszły w górę, 
d dziś już na obiad 


Gotuj „ Polski urek 
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Dnia 30 grudnia 1947 r. zmaria po ciężkich cierpieniach, opatrzo- 
ną Sakramentami świętymi, moja kochana żona, nasza siostra, 


bratowa i szwagierka 


Maria z Leskich Ewertowska 


przeżywszy lat. 4ł, o czym zawiadamiają w smutku pogrążeni 


mąż i rodzina. 


Pogrzeb odbędzie się w Wąbrzeżnie w piątek dnia 2 stycznia 
o godz. 10-tejj — W domu żałoby dnia 1 stycznia o godz. 1>-tej 
odbyły się modły. po czym nastąpiła eksportacja zwłok. 

Osobnych zawiadomień nie wysy a się. 


Bydgoszc ', dnia 3: grudnia 947 r., ulica 0 Stycznia 10. 
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Świat ma progu Nowego Roku 
Przemówienie Papieża œ Delegacje 


z życzeniami u Prezydenta i Premiera 


(Dokończenie ze str. 1). 
Bliskim Wschodzie, choć napięcie 
sytuacji w Grecji i w Palestynie nie 
zzagodziao się pod koniec Starego 
Roku, a raczej się wzmogżo, jak to 
wynika z ostatnich doniesień o wal- 
kach o Konicę, o przytrzymaniu 
2 statków z 12.000 nielegalnych imi- 
grantów żydowskich przez jednostki 
brytyjskiej floty wojennej i o dal- 
szych -ofiarach, które pochłaniają 
walki żydowsko-arabskie, 

Na tym tle odbijał się tym ko- 
rzystniej nastrój radosny, jaki pa- 
nował na powitanie Nowego Roku 
w Moskwie, gdzie w szczególności 
na placu Puszkina zebraży się nie- 
zliczone tłumy wokożo olśniewają= 
cych tysiącem blasków choinek. 

$ . s 

Premier bużgarski Dymitrow w 
orędziu noworocznym do narodu 
stwierdził} że Bułgarią podpisze 
wkrótce pakty przyjażni i pomocy 
wzajemnej z Rumunią, Czechosżo- 
wacją, Polską, Węgrami i Związkiem 
Radzieckim. 

CITA DEL VATICANO (PAP). W 
przemówieniu do dyplomatów, Papież 
oznaimił, że więcej niż kiedykolwiek 
wszyscy ludzie dalekowzroczni są 
przekonani o niepodzielności pokoju. 
Dodał on, że nie należy bynajmniej 
do tych, którzy przypuszczają, że 
nowy rok może być jednym z naj- 
cięższych w dziejach. 

. WARSZAWA (obsł. wł.) W dniu 
1 stycznia Prezydent RP przyimował 
w Belwederze życzenia noworoczne. 
Przybyły liczne delegacie partii poli- 
tycznych, organizacji społecznych i 
Związków Zaw. Następnie składali 


8 
życzenia przedstawiciele wszystkich 
wyznań religiinych oraz Świata nau= 
-ki, kultury i sztuki, Zw. Uczestników 
Walki Zbrojnej, Inwalidów Wojen- 
nych, b. Więźniów Politycznych oraz 
organizacji młodzieżowych i innych. 

Premierowi  Cyrankiewiczowi w 
Prezydium Rady Ministrów składały 


stowarzyszeń i instytucji  społecz= 
nych, wpisując się do pamiątkowej 
księgi naworocznej. 


Oryginał 


ustawy „zaginął 


WASZYNGTON (PAP). Prezydent 
Truman podpisaż duplikat tekstu usta- 
wy antyinflacyjnej, gdyż oryginalny 
tekst zginął z Biatego Domu i jest po- 
szukiwany przez policję, 


WYPOWIADAJĄ sie 


za pozostaniem (Gl 


PARYŻ (PAP). Liczne związki za- 
wodowe w uchwalanych rezolucjach 
wypowiadają się przeciwko akcji 
„Force Ouvriere'* i za pozostaniem 
w CGT. 


Team Węgier-ŁKS 11:5 


ŁÓDŹ (ti). Spotkanie pięściarskie 
reprezentacji _' Węgier z ŁKS-em 
przyniosło zwycięstwo gościom w 
stosunku 11:5. Punkty dla Polski zdo- 
byli: Marcinkowski i Niewadził, któ- 
rzy wygrali swoje wałki i Stasiak za 
remis, z 


Czy dewaluacja franka? 


Pogłoski © wprowadzeniu podwójnego 


kursu iranka 


francuskiego 


PARYŻ (PAP) W kuluarach Zgr. | nątrz kraju dotychczasowy urzędowy 
Narodowego utrzymują się uporczy- stosunek do. dolara pozostałby nie 


wie pogłoski, przypisujące ministrowi 
finansów i gospodarki narodowej, Re- 
ne Mayerowi zamiar złożenia proiek- 
tu wprowadzenia podwójnego kursu 
franka francuskiego: „Franka wew- 
nętrznego”, dla użytku kraiowego i 
„franka zagranicznego” w obrotach 
międzynarodowych. Wartość tych 
dwóch franków byłaby równa. Wew- 


i Komunalne oraz Magistrat 


Skarbu o rejestracji niektórych 


dnia 
02683 


zmieniony i wynosiłby 120 franków 
za dolara, w obrotach zaś międzyna- 
rodowych kurs dolara wynosiłby 280 
franków za dolara. 


Zgodnie z układem w Bretton 
Woods projekt Mayera musiałby u- 
zyskać aprobatę kierowników Mię- 
dzynarodowego Funduszu Monetarne- 
go. Wobec decydującego głosu Ame- 
rykanów w zarządzie tej instytucji, 
przyięcie propozycji francuskiej, ieśli 
zostanie zgłoszona, wydaje się nie u- 
legać wątpliwości. Jak wiadomo, ame- 


rykańskie koła finansowe wywierają _ 


od dłuższego czasu nacisk, celem do- 
prowadzenia do dewaluacii franka w- 
stosunku do dolara, przy zachowaniu 
inflacji wewnątrz kraju, co rozszerza 
możliwości inwestycyjne _ Stanów 
Zjednoczonych na rynku francuskim, 


życzenia noworoczne liczne delegacje 


w 


Gi 
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DTR ERRIN OEE SU 1 ram 
EWAKUACJA wojsk | 
brytyjskich z Grecji 
WSIRZYMARA 


mau Nr 2 "ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


Oświadczenie posła Wilandta 


misja wojskowa. Zdaniem „Daily 
Graphic“ decyzja ta została spowodo- 
wana znacznym pogorszeniem się sy” 
tuacji wojsk ateńskich. ; 


złożone imieniem Klubu Poselskiego Stron. Pracy 


— WARSZAWA (a) Na ostatnim po*| Idąc konsekwentnie tą droga, Stron. | wychodziły, są szkodliwe i niepożą* ) ; 
u Seimu pos. Wilandt złożył Pracy nie uważa jej za sprzeczną ze dane dla Polski i Demokracji Ludo- ny korespondent pisma „Daily Sra- 


w imieniu Klubu Poselskiego Stron- „swoimi zasadami jako stronnictwa o, wej I w rezultacie służą podżegaczom 


mj Pracy następujące oświadcze- 


„Stronnictwo Pracy w swoim o" 


becnym kierownictwie od wielu łat ii 


z okresu konspiracji i od pierwszych 
dni wznowienia swojej działalności 
w Nowej Polsce współpracuje nad w 
trwaleniem zasad stanowiących o- 
biektywną racię stanu Państwa i Na- 
rodu polskiego. N 


Wyrażają się one: 


po pierwsze: 
"ze Związkiem Radzieckim i innymi 
narodami słowiańskimi, 

po drugie: w zasadach ustrojowych 
ekonomicznych 
skiej Demokracji Ludowej, 


1 politycznych Pol- ` 


starej tradycji katolickiej. 


Jednakowoż Stronnictwo Pracy jest 
partią polityczną działającą w realnej 
rzeczywistości polskiej i jako taka 
widzi realność oddziaływania również 
Kościoła Katolickiego w Polsce. 


Dlatego Stronnictwo Pracy uważa 
za swój pierwszy obowiązek prowa- 


dzenie takiej polityki w koalicji rzą” 
dowej i w społeczeństwie, aby siła 
Kościoła była siłą najbardziej pozy” 
w sojuszu przyjaźni tywną w budownictwie naszej Ludo- 


wej Oiczyzny. 


Stronnictwo Pracy uważa, że 
wszelkie wystąpienia, pizynoszące w 
skutkach  roziątrzenia w sprawach 


|religijnych, skądkołwiekby one nie 


Zatrzymanie 2 statków żydowskich 


JEROZOLIMA (PR). Oba statki 
'z 12.000 nielegalnych emigrantów 
żydowskich zostały u wybrze'y Pa- 
lestyny przytrzymańe przez 2 krą- 
żowniki i 5 kontrtorpedowców i od- 
prowadzone do Cypru, gdzie emi- 
granci zostali umieszczeni w obo- 
zach. 

Łączna liczba ofiar zamieszek w 
Palestynie od chwili powzięcia 


uchwały przez ONZ w sprawie po- | 
działu Palestyny wynosi dotąd 450 | 


zabitych i 1.000 rannych. Z liczb 


tych przypada mniej więcej po po- 
łowie na Żydów i Arabów. W ostat- 
nim dniu starego roku .zginęło w 
starciach żydowsko - arabskich 
11 osób. W nocy z 30 na 31 grudnia 
dwie dzielnice zamieszkałe przez 
Żydów zostały całkowicie pozbawio- 
ne światła z powodu uszkodzenia 
elektrowni przez bombę arabską. Po- 
nadto w ciągu nocy światło gasło 
kilkakrotnie w ró'nych częściach 
miasta, co również przypisuje się 
zamachom ze strony arabskiej. 


*GAULLISŚCI inspirują 
| „akcję rozłamową 
we francuskich związkach zawodowych 


PARYŻ (PAP). Gaullistowski dzien- 
nik „Paris Presse* ujawnia sensa- 
cyjne szczegóły, dotyczące udziału 
czionków RPF w rozłamie w CGT. 
Pismo stwierdza, że do „Force 
Owvrićre" przystąpili gaulliści i że 
otrzymali od de Gaulle'a dyrektywę 
pozostania w związkach rozłamo- 
wych, przy czym de Gaulle miał za- 
powiedzieć stworzenie w rychłym 
czasie nowej centrali związkowej, 
grupującej związki autonomiczne, 
chrzescijańskie związki zawodowe 
i „Force Ouvrière“, 

„Paris Presse“ donosi ponadto, że 


w związkach zaw. pod rontrola 
CGT gaulli$ci tworzą komórki anty- 
komunistyczne. Istnieją one — zda- 
niem dziennika — w szeregu zakła- 
dów przemysłowych jak fabryki 
Renault, Hotchkiss, Samson, Air- 
france itd. Liczba ich wynosi 2.500. 
Poza tym gaulliści wydają masowo 
kolportowany na terenie związko- 
wym tygodnik „Etincelle Ouvrière“, 
W niedzielę de Gaulle ma wygłosić 
przemówienie w Saint Etienne, po- 
święcone problemom społecznym 
i ruchu zawodowego. 


reakcyjnym, 
Do takich wystąpień Stronnictwo 


Pracy zalicza napastliwy tom niepo- | 
ważneg wystąpienia posła Langera 
na bieżącej sesji budżetowej i wyra”, 
ża z tego powodu swoje ubolewanie”. | 


LONDYN (PAP) Jak donosi specjal- 


phic“ wojska >rytyiskie, przebywają* 
ce w Grecji, które miały być wyco- 


| 


Sprawa Kaszmi u 9 
na Radzie Bezpiecz. 


LONDYN (PAP). Według informa- 


fane na początku bież. roku pozostaną | cji z New Delhi rząd Hindustanu po- 


tam dalej na 
ny. Liczba wojsk brytyjskich w Gre- 
cji wynosi około 5 tys. ludzi. Ponadto 
w Grecji znajduje się liczna brytyjska 


| wod’ 
| Pakistanu wobec Hindustanu. 


okres bliżej nieokreślo- | stanowił wnieść sprawę Kaszmiru do 


Rady Bezpieczeństwa. Decyzja ta spo- 
a jest wrogim stanowiskiem 
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Ministrowie MIRC, DĄBROWSKI i BOBROWSKI wyluszczają 


zasady polityki gospoda 


w nowym roku 1948 


||| 


W ostatnim dniu posiedzenia Sejmu 
Ustawodawczego, który uchwalił bud- 
żet państw. na 1948 r. wygłosili prze- 
mówienie ministrowie: Minc, Dąbrow- 
ski i Bobrowski, precyzując wytyczne 
polityki gospodarczej rządu na nowy 
rok 1948. 

Stowa min. Minca dadzą się streścić 
w stwierdzeniu, że rząd, opierając się 
o pozytywne wyniki dotychczasowej 
swej działalności w zakresie polityki 
‘cen, będzie nada] i w roku 1948 sto- 
sować politykę ogólnej stabilizacji 
cen. Oczywiście stabilizacja cen bę- 
dzie jedynie w tym wypadku realna, 
jeżeli wzrośnie produkcja zarówno 
artyku'ów przemysżowych, jak i rolni- 
czych. Min. Minc zapewnił, że w ro- 
ku 1948 podaż artyku*ów przemysto- 
wych ulegnie wyraźnemu zwiększe- 
niu. W zakresie artykułów produkcji 
rolniczej mamy zapewnione pokrycie 
naszego zapotrzebowania na zboże, a 
tegoroczne żniwa przynieść nam po- 
winny osiągnięcie  pe'nej samowy- 
starczalności. Również w zakresie 
mięsa min. Minc spodziewa się, że o- 
sięgniemy w nowym roku pełną sa- 
mowystarczainość. Natomiast, jeżeli 
chodzi o uszcze i mleko, zagadnie- 
nie to przedstawia się gorzej. Będzie- 
my mieli w roku bież. poważny defi- 
Cyt Uw izey, ktory będzie musiał 
być pokryty importem z zagranicy. 
Min. Minc zapewnia, że rząd przezna- 
czy potrzebne na ten import dewizy. 

Mówiąc o polityce stabilizacji cen, 
stwierdza min. Minc, że stosunek mię- 
dzy cenami poszczególnych towarów 
i usług jest w tej chwili bardzo nie- 
właściwy, a nawet szkodliwy dla go- 
spodarki narodowej, Dlatego rząd 
stojąc w zasadzie na stanowisku u- 
trzymania cen na dotychczasowym 
poziomie i utrzymania w mocy uchwa- 
ły dotyczącej zakazu podwyższania 


{cen artykułów masowych i usług w 


sektorze państwowym oraz usług ko- 
munalnych, zdecydował się na prze- 
prowadzenie pewnej korekty w kie- 
runku usunięcia najbardziej jaskra- 
wych dysproporcji we wzajemnym 
stosunku cen poszczególnych towarów 
i usług. obniżając ceny, które ukształ- 
towały się znacznie wyżej od prze- 
ciętnego poziomu, a podwyższając ce- 
ny, które ksztaitują się znacznie niżej 
od przeciętnego poziomu. Zgodnie z tą 
zasadą rząd rzuci na rynek 1,5 mil. par 
obuwia z zagranicy celem radykalne- 
go zmniejszenia ceny obuwia. Nato- 
miast podwyższona została taryfa ko- 
lejowa i pocztowa, jak też ceny drew- 
na, które dotychczas były bardzo ni- 
skie, i powodowały trudności .gospo- 
darcze w odnośnych  przesiębior- 
stwach państwowych. Podwyższona 
zostanie również cena benzyny celem 
zmniejszenia zużycia tego artyku*u 
pochodzącego z importu. 


Kończąc swe przemówienie, min. 
Minc stawia jako centralne zagadnie- 
nie przed przemysłem zadanie, by 
produkował lepiej i swą produkcję 
dostosował bardziej do wymagań 
konsumenta, 

Minister skarbu Dąbrowski w swym 
przemówieniu wymienił dwanaście za- 
sadniczyth tez, które bedą dla rządu 
drogowskazem w r. 1948. Są to tezy 
następujące: ` 7 

1) dalsza, gruntowna przebudow: 
całokształtu naszego Życia; 
2) pomocy zagranicznej nie wyrze- 


kamy się, jej przyjęcie jednak uzależ- 


niamy od postawionych nam warun- 
ków; 

3) nie czekając na pomoc zzew- 
nątrz, stawiamy na własne siły w re- 
alizacji planu odbudowy; 

4) ciężary ponoszone dla odbudowy 
naszego gospodarstwa będą rozłożone 
odpowiednio na wszystkie warstwy 


rczej 


społeczeństwa w szczególności na 
warstwy lepiej sytuowane; 

5) w realizacji swych zamierzeń. 
rząd będzie posługiwał się wszyst- 
kimi możliwymi środkami; 

6) rząd zwróci szczególną uwagę na 
wzmożenie eksportu i przeznaczy na 
ten ce] wszystko, co będzie można 
uzyskać po zaspokojeniu niezbędnych 
potrzeb w kraju; j 

7) w gospodarce dominować będzie 
zasada maksymalnych oszczędności; 

8) wartość waluty zostanie utrzyma- 
na, a w miarę możności wzmocniona; 

9) duży nacisk położony zostanie 
na osiągnięcie rentowności przedsię- 
biorstw państwowych; Z 

10) nadmierna siła nabywcza nie- 
których warstw nie może wyżywać 
się w przerostach konsumpcyjnych, 
a zostanie skierowana na cele inwe- 
stycyjne i produkcyjne; 

11) rząd będzie prowadził nadal po- 
litykę stabilizacji cen; 4 

12) rząd planuje podwyżkę płac w. 
takich jednak rozmiarach, aby okaza- 
ła stę ona realna i nie wywołała 
zwyżki cen. 

Min. Bobrowski przedstav;'* Sejmo- 
wi plan inwestycyjny na r 1948. WY+ 
noszący około 190 miyardów zł. W © 
1940 UDOx waiszawy, któfa zużyja 


1940 UDUK 
około 10% płanu inwestycyjnego, wy+ 
siek inwestycyjny skoncentrowany; 
zostanie w okręgu Szczecina (8% plas 
nu) i na Ślęsku, gdzie obok inwestya - 
cji przemysłowej rożwinięte zostanie 
budownictwo mieszkaniowe. Jeżelf 
chodzi o wykonanie planu na r. 1947, 
to wydatki na realizację tego planu 
wyniosły 130% pierwotnie prelimino= 
wanych a rzeczowe wykonanie planu 
wyniosło prawie 100%. 

W roku 1948 na przemysł przezna+ 
czono 40% wydatków, na komunikas 
cję 24%, na budownictwo 12,5%. 
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. - Fusu-Ko przyję.a ten wyrok w 
milczeniu, chociaż nie mogła się po- 
zbyć wątpliwości, czy jej się uda o- 
przeć pokusie, kiedy ją zapytają w 
urzędzie A może i tamci ludzie wie- 
dzą również wszystko, co ona, ma'a 
Fusu-Ko myśli? To byoby okropne 
` jednak. . 

Od tego dnia minę'o znowu parę 
spokojnych dni, w ciągu których 
Fusu-Ko codziennie wychodziła do 
miasta, wstępowaia do urzędu i o- 
powiedziala ściśle to, co jej nakaza? 
Thompson Nie zdradzi a umowy, ja- 
ka została między nimi zawarta. 
Przyniosia mu nawet parę gazet i 
książek europejskich, które otrzy- 
mała z urzędu Nadto przyniosa 

wiadomość, że dotychczas zabójców 
Japończyka nie odnaleziono i że z 
tego powodu w urzędzie jest wielkie 

- przygnębienie 

— Nasze wojska wszędzie biją 
Chińczyków — dodała na zakończe- 
mie swoich relacyj — Siysza'am na- 
wet dzisiaj przypadkowo, że nied'u- 
go okręty wojenne japońskie pojadą 

` gdzieś bardzo daleko na po'udnie i 

zajmą wielką wyspę chińską Hai- 

nan. 

Fred aż podskoczył na miejscu. 
— Któż ci o tym mówił? — zapy- 

tat zdziwiony. 

, == Mówili mi w urzędzie — od- 


Wschód sie pali 
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parta. — Trwają tam teraz przygoto- 
wania do tej wyprawy. Caty sztab w 
ruchu, telefony dźwięczą, żołnierze 
biegają... Panuje tam wielki ruch, 
atanasan. 

Wiadomość -przyniesiona przez 
Fusu-Ko była dla Freda tak kapi- 
talna, że o mało ze skóry nie wy- 
skoczył na myśl, iż on tu siedzi zam- 
knięty za murami dobrze strzeżony- 
mi, a tam na szerokim świecie roz- 
grywają się tak wielkie historie, za 
które redakcje pism zap'aci'yby mu 
na wagę złota. A przy tym.. W tym 
miejscu Thompson poczuł, że jest 
nie tylko człowiekiem i nie tylko 
korespondentem  wojennnym, ale 
także i to moře przede wszystkim 
Anglikiem. I obowiązkiem jego, ja- 
ko Anglika, jest przeciwdziałać te- 
mu zamiarowi. Zajęcie Hainanu, to 
prawie cios w samo serce władztwa 
tutaj nieśmiertelnej Anglii. Od Hai- 
nanu do Hong-kongu, to tylko je- 
den skok prawie. 

Nieszczęsny Anglik wił się na 
swoim miejscu, jak człowiek bardzo 
cię'ko chory na żołądek, aż na to 
zwróciła uwagę Fusu-Ko. 

— O, atanasan, powiedz, czy je- 
steś chory? — spytała. 

— Tak, tak, Fusu-Ko, jestem bar- 
dzo chory na myśl, że jestem tutaj 


zamknięty i nie mogę wyjść do mia- 
sta i widzieć się z kimkolwiek in- 
nym, prócz ciebie, cook-sana i ogrod- 
nika. Nawet żolnierzy, którzy ota- 
czają ten dom w porze nocnej, wi- 
dzieć mi nie wolno. Powiedz sama 
Fusu-Ko, czy od tego nie można za- 
chorować ? w 

— Pewnie, mo?na, o, atanasan. 

— Widzisz więc... 

Fred przebiegł raz i drugi minia- 
turowy pokoik i w pewnej chwili 
zatrzymał się raptownie przed Fusu- 
Ko. 

— Fusu-Ko — rzekł — czy w Pe- 
kinie nie mieszka jaki biały czło- 
więk oprócz tych, którzy zastrzelili 
Japończyka? 

— Nie wiem, 
działam żadnego. 

— I nie słyszałaś ? 

— Czy nie słyszałam... — zamy- 
śliła się Fusu-Ko. — O, tak, zdaje 
mi się, że jest taki człowiek. Jest 
to stary Sound, Anglik, mieszka 
niedaleko bramy cesarskiego miasta. 
Znają go tu prawie wszyscy, bo 
karmi godnych i opiekuje się ma- 
łymi Chińczykami. 

Fred znowu przebiegł raz i drugi 
przez pokoik i znowu zatrzymał się 
przed swoją przyjaciółką japońską. 

— Sluchaj, Fusu-Ko, czy ty mnie 
kochasz prawdziwie? 

— O, atanasan!... 

— I zrobisz wszystko, 0 co cię po- 


atanasan, nie wi- 


— Nie obawiaj się, nie będzie to 
nie takiego, co zaszkodzisoby cesa- 
rzowi w Tokio. Chcę, abyś jutro 
poszła do tego starego Anglika 
Sounda i oddała mu moją kartkę. 


Nie będzie tam na niej napisane nie 
więcej prócz tego, że ja tu jestem 
zamknięty i proszę go, by się zajsł 
moim uwolnieniem. Zrobisz to dla 
mnie, Fusu-Ko? 

— Zrobię, panie. 

— I zaniesiesz kartkę, nie wspo- 
minając nic nikomu, ani cook-sano-= 
wi, ani ogrodnikowi, ani nikomu w 
ogóle w urzędzie? 

— Nie wspomnę, atanasan. 

— Pamiętaj, Fusu-Kol Gdybyś 
mnie okłamała, ja wszystko będę 
wiedział, zanim ty jeszcze wrócisz. 

— Będę ci posłuszna, atanasan, 
ale... po co czekać do jutra? Czyż 
dzisiaj nie można tego za atwić? Ja 
i dzisiaj mogę wyjść, cook-san mnie 
nie zatrzyma, ani ogrodnik nie za- 
broni wyjść. 2 

— A wiesz, to jeszcze. lepsze — 
zatrzymał się przed dziewczyną roz- 
biegany w dalszym ciągu Thomp- 
son. — Daj mi papier i pióro, zaraz 
napisżę ci tę kartkę Gdybyś nie za- 
stała samego Sounda.... 

W tym miejscu Fred zamyślił się, 
bo nie wiedział, co dalej powiedzieć. 
Obawiał się, czy kartka, doręczona 
komuś ze słućby, dojdzie do rąk 
adresata. Z tej strony znał tak do- 


brze zarówno chińską jak i japoń-. 


ską służbę, że nie miał co do niej 
najmniejszych złudzeń. Służba na 
Dalekim Wschodzie bowiem uwa/a 
wszelką korespondencję za tak zni- 
komą rzecz, że nie dba o nią wcale. 
I choćby człowiek biały sto tysięcy 
razy na dzień żądał oddawania so- 
bie w określonej porze dnia kore- 
spondencji, albo też składania jej 
w określonym miejscu, listy i pisma 
znajdą się zawsze w najmniej do 


tego celu nadającym się schowku, 
gdzieś w kuchni, w Śpiżarni, lub po 
prostu na schodach. 

— Gdybym nie zastała. samego 
mister Sounda, atanasan, to- komu 
mam tę kartkę oddać? — zapytała 
znowu Fusu-Ko. 

— Poczekasz na Sounda A gdyby 
dugo nie wracał, oddasz jego Cook- 
sanowi i rozkażesz, aby kartka na 
pewno: doręczona zosta a igo panu 

— AII right, master 

Fred kilku rzutami pióra napisa 
na  ćwiartce papieru: — Panie 
Wprawdzie nie mam zaszczytu znać 
Pana, ale mimo to zwracam się de 
Niego, jako Anglika z prośbą, by ze- 
chciał pomóc w- niedoli rodakowi 
Jestem Fryderyk Thompson, ko- 
respondent wojenny z Szanghaju 
obecnie więzień wladz wojskowyc! 
japońskich Zechciej pomiadomi* 
gubernatora naszego w Szanghaju. 
mister Burthona i Mortona tam e 
i proś ich w moim imieniu o pomoc 
Z góry sk adam podziękowanie 2^ 
przys'ugę i pozostaję — oddany — 
Fred Thompson“ 

— Oto kartka, Fusu-Ko. Pamięt: i 
oddać ja mister Soundowi do re': 
własnych, a w ostatecznym razie je- 
go cook-sanowi 

— Dobrze, panie 

Fusu-Ko przeczytała z ciekawości 
kartkę i naraz wykrzyknęła: 

— O atanasan, tu coś brakuje! 

— Mianowicie? 

— Adresu Gdzież twoi przyjaciele 
mają cię szukać? 

— A rzeczywiście! 

Thompson dopisa! adres i wypra+ 
wii pośpiesznie Fusu-Ko do Sounda. 
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== Kobiefa mongolska= 


na siraży ogniska domowego i tradycji 


szy strój i w towarzystwie kilku dru- 
hen wyrusza konno do juty swego 
wybranego, gdzie oczekuje ją cała 
rodzina przyszłego męża. Oblubienica 
jeszcze nie zdążyła zsięść z konia, 
kiedy zawięzuje się jej oczy i pro- 
wadzi do namiotu. (Opaska na oczach 
symbolizować ma ślepe oddanie się 
młodej pani pod władzę męża). 

Po wejściu do wnętrza jurty, na- 
rzeczona składa przed wszystkmi głę- 
boki ukłon, po czym zdejmuje się jej 
opaskę z oczu. Następują zwykłe ce- 
remonie powitania, po czym rozpo- 
czyna się właściwa uczta weselna. 
Uczestnicy spożywają jednak tylko 
kadłub ubitego barana, gdyż głowa i 
ogon ofiarowane zostają bogom na 
domowym ottarzu. Ciekawe jest jed- 


Planowość 
podsiawą ==— 
—== Szczęścia 


Z każdym Nowym Rokiem wy- 
łania się problem ukadania pla- 
nów i projektów na przysztość, 

W obecnym, trudnym ciągle 
jeszcze okresie, narażeni jesteś- 
my stale na borykanie się z róż- 
nymi przeciwnościami w codzien- 
naj walce o byt. Wałka ta wyczer 
puje nasze siły, zmniejsza odpor- 
ność, niweczy optymizm, a co 
gorsze, niejednokrotnie odbiera 
nam wiarę w lepszą przyszłość i 
doprowadza do tego, że w pew- 
nych momentach za%amujemy się, 
ogarnia nas bezradność, bierność 
i apatia. 

Podstawowym zagadnieniem 


naprawdę aż wstyd powiedzieć, że 
„fiotki' te, to... zwykia, suszona mierz- 
wa bydlęca. Kobieta Mongolii dalej 
nie głowi się nad żądnym menu, Pro- 
wadzi kuchnię dość prymitywną, bez 
martwienia się o ilość kalorii dla 
siebie, ma'żonka i córek. Główną po- 
trawą mieszkańców Mongolii są přa- 
skie placki, z sera, mleka i najróżniej- 
szych dodatków, dostarczanych przez 
Chińczyków. Przyrządzanie tych plac- 
ków nie nastręcza zresztą większych 
trudności. 

Podobnie, jak każda kobieta euro- 
pejska, Mongo*ka lubuje się w biźu- 
terii I tak do świątyni, czy na uro- 
czystości rodzinne przywdziewa poza 
starannym strojem, również najlepsze 
ozdoby jakie posiada, Jedna z naj- 


Kobiety ludów pierwotnych nie sę 
wcale tak przez los upośledzonymi 
niewolnicami, jakby się zdawato. 
Przykładem tego jest życie kobiet nie- 
których szczepów azjatyckich w Mon- 
goli, gdzie siostrzyce nasze cieszą 
się ca:kowitym równouprawnieniem. 

Mongo:ka zajmuje się domem, wy- 
chowaniem dzieci i troszczy się o ca- 
łość gospodarstwa łącznie z inwenta- 
rzem. Coprawda z gospodarstwem do- 
mowym nie ma tak wielkiego kłopo- 
tu, jak kobieta europejska. Dom jej 
to duży namiot, zwany jurtą, o okrąg- 
tym szkielecie drewnianym, pokry- 
tym biatym filcem. Dach namiotu po- 
siada otwór, który stosownie do pory 
roku, w łatwy sposób można zamy- 
kać lub otwierać. Środek jurty zaj- 
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nak że mimo uroczystego charakteru 
wszystkich tych obrzędów towarzy- 
szących zaślubinom, ślub jest wżaści- 
wie tylko ślubem na próbę, bo mło- 
dej małżonce wolno opuścić męża w 
ciągu 3 dni, jeśli jej pod jakimkol- 
wiek względem nie odpowiada. 
Najszczytniejszym zadaniem kobiet 
szczepów mongolskich jest strzeżenie 
tradycji mongolskich. I tak do ich 
codziennych jakbyśmy powiedzieli 
„Szarych“ obowiązków należy składa- 
nie ofiar bóstwom. Odbywa się to w 
ten sposób, że matka rodziny każde- 
go ranka rozpryskuje tyżkę mleka na 


cztery strony świata, pragnąc w ten 


sposób uprosić błogosławieństwo dla 
swego domu. Tej czynności nie wol- 
no jej jednak sprawować w stroju 
uroczystym, 

Jak więc widzimy mieszkanka da- 
lekiej Mongolii, nie jest wcale za- 
hukaną niewolnicą, ale kobietą w 
pełni świadomą swej roli i obowięz- 
ków. F. A. 


ludzkiej egzystencji są sprawy 
materialne. Chcąc zapewnić sobie 
możliwie spokojny byt i uchro- 
nić naszą gospodarkę domową od 
chaosu, musimy rozpocząć od re- 
wizji budżetu — stworzenia pre- 
liminarza budżetowego na rok 
nowy. Wzaśnie przy odczuwanym 
niedosycie grosza, musimy zwró- 
cić baczną uwagę na to, by pie- 


większych okazji do przywdziewania 
odświętnego stroju to oczywiście za- 
mąiipójście. Ceremonia Ślubna różni 
się jednak znacznie od naszej. Jedy- 
nie wstęp do uroczystości, czyli „pre- 
ludium*, przypomina zwyczaje euro- 
pejskie. Termin ślubu wyznacza się 
po wyrażeniu obopólnej zgody rodzi- 
ców nowożeńców. W uroczystym dniu 
narzeczona ubiera się w najpiękniej- 


muje piec, spełniający dwojakie za- 
danie: gotuje strawę i ogrzewa całe 
wnętrze namiotu. Mongolka ma przy 
tym o tyle lepiej że nie potrzebuje 
kupować drogiego węgla i w dodat- 
ku nosić go z piwnicy, bo za opa? 
stużą jej tzw. fioiki pustyni Gobi. 


Myli!by się jednak ten, ktoby sądzi”, 
pachnące kwiaty i 


że są to piękne , 


Pragi | | 
papstykę | 


. Waneh 


niędzy nie wydawać na próżno. 

Żyć planowo możemy jedynie z 
określonym budżetem, za pośred- 
nictwem planowo zorganizowanej 
gospodarki wewnętrznej. Zacznij- 
my więc rok nowy próbą mażo 
stosowanego przez „nas wysilku, 
rozplanowania naszej najbliższej 
przyszłości. 

RacjonalnY budżet powinien 

elląować przewidywania cało- 
TSczne, ze względu na to. że nje- 
które wydatki wiążą się ściśle z 
porą roku. Każda rodzina ma od- 
mienne warunki egzystencji, kałż- 
da więc musi wypracować sobie 
odrębny budżet, dostosowany do 
własnych potrzeb. Panie domu 
mają tu pełne pole do popisu by 
wykazać swe zdolności organiza- 
cyjne i wielostronną, samowystar- 
czalność. = 

Pamiętajmy o tym, że dobrze 
opracowany budżet — ta rewizja 
wewnętrznego ustroju naszej go- 
spodarki domowej — zaoszczędzi 
nam wiele goryczy, dąsów, za- 


Naj.skuteczniejszym środkiem do 
osiągnięcia idealnie zgrabnej linii 
jest codzienna, 5 minutowa gimna- 
styka poranna. Regularnie į syste- 
matycznie stosowane ćwiczenia gim- 
nastyczne, przyczynią się do zmniej- 
szenia, a nawet całkowitego usunię- 
cia różnych niedomagań budowy na- 
szego ciała. Pięć minut, poświęca 
nych codziennie gimnastyce, zapew- 


Przy gazowym 
== - płomyky 2: 


munna 
Mało znana lecz wyśmienita jest 
włoska zupa jarzynowa, do której 
przyrządzania nigdy nie wolno uży- 
wać ani n.ięsa ani rosołu z mięsa, 
gdyż wtedy smak jej będzie popsuty. 
Obrać cztery średniej wielkości 
kartolie, cztery marchewki, jedną ce- 
buh nie krając ich wrztcić”do na- 
czynia; dodać ćwierć główki średniej 
wielkości kapusty, cztery zewnętrzne 
łodygi selerów pokrajać z liśćmi na 
calowe kawałki, cztery gałązki zielo- 
nej pietruszki i zalać to wszystko 
dwiema kwartami zimnej wody. Za- 
gotować po czym na zupełnie wol- 
nym ogniu niech się gotuje godzinę. 
Wtedy jarzyny wyjąć i przetrzeć je 
na miazgę, dodać do zupy, wsypać 
dwie łyżeczki soli, dwie łyżki dobrej 
jadalnej oliwy i ćwierć ząbka drob- 
niutko. posiekanego lub  utartego 
| czosnku. Gotować na wolnym ogniu 
jeszcze pół godziny a podając do je- 
dzenia, na każdym talerzu zupę po- 
sypać tartym, ostrym serem, którego 
powinno być dużo, Zupa ta jest tak 
pożywna i smaczna, że zazwyczaj 
wystarcza jako jedyne danie, 


ładną linię ramion i pleców, 


Za idealnie zgrabną, uważa się o- 
becnie kobietę o sylwetce wcale nie 
koniecznie bardzo szczupłej, lecz wy- 
sportowaną, o proporcjonalnej budo- 
wie ciała, np. przy 165 cm wzrostu, 
obwód klatki piersiowej winien. wy- 


Kobieta mongolska w uroczystym 
stroju w otoczeniu dzieci. Przybranie 
głowy wykonane jest z pereł, kamie- 
ni półszlachetnych i srebra. Bardzo 
efektowne są również naszyjniki (na 


à : djęci iestety niewidoczne) noszo- 
chmurzeń i zapewni nam spokój ZAP „aa Sacz Per 5 


i szczęście. świadczące o wysokim poziomie wymiary i waga zwiększają się pro- 
MMA amirtOtzadadtdK ati” mongolskiej sztuki ludowej. porcjonalnie. 


mierza Jagielloficzyka jadły na Śnia- | każdy sos, którym podlane było mię- 
Star Op olska „| danie zrazy z kaszą, a Anna Jagiellon- | so lub ryba. 
7 ] 17 ka kazała ją sobie przysyłać do War- 
= K uch aI. SK a charz winien ją umieć przyrządzić na | mi. 
= 12 sposobów. Na dworze Augusta III 


67, bioder — 86,5, w „najszerszym 
miejscu* — 92,5, uda — 50, kołana 
— 38, łydki —34, kostki 21,6, ramie- 
nia 27,5, w przegubie ręki — 16,3, 
zaś waga ok. 60 kg (powyżej 35 lat, do 
10% więcej); przy wyższym wzroście 


Polewka — mogła być winna, piw- 
ir? 2 na, migdałowa, grzybowa, grochowa. 

Kiełbasa — była jednym z nai- | Najlepsza była piwna, którą podawa- 
dawniejszych przysmaków. Za cza- | no przed wyruszeniem w drogę, za- 
sów saskich mawiano, że dobry k1- j prawioną śmietaną lub ubitymi jajka- 


ni nam. smukłą sylwetkę, zgrabne 


nosić 85,5 cm, szyi — 34, w pasie — 


Jednak nie sama budowa decyduje 
o tym, czy kobietę uważamy za 
zgrabną, czy też nie. Nie mniej waż- 
nym czynnikiem jest również jej 
sposób bycia, swobodne harmonijne 
ruchy i lekki elastyczny chód. 


Chcąc przyjść naszym Czytelnicz= 
<om z pomocą, wprowadzamy w do- 
jatku kobiecym kącik gimnastycz- 


|27, aby przez racjonalnie stosowane 


Gwiczenit wyrównać mogły niedo- 
skonałości i braki, a podkreślić swe 
wrodzone dodatnie cechy, 


O czym każda z nas === 


== wiedzieć powinna? 


Aby pończochy dziecięce nie ule- 
gaży zbyt prędkiemu podarciu na ko- 
lanach, należy ze starych, możliwie 
w podobnym kolorze pończoch, wy- 
ciąć stosowne do wielkości kolan 
dziecka kawałki i naszyć je od wew- 
nątrz bardzo starannie odpowiednią 
przędzą, 


. . . 

Już przed wojną zanotowano na 
Węgrzech nikotynowe zatrucie nie- 
mowlęcia. Matka w okresie karmienia 
paliła 35 — 40 papierosów dziennie. 
U dziecka stwierdzono — podniecenie 


ruchowe, bezsenność, wymioty, wy-: 


bitną bladość, Badania licznych leka- 
rzy potwierdziży, że nikotyna wydzie- 
la się z mlekiem matki. 


Kuchnia polska, od wieków słynęła 
jako jedna z nailepszych w Europie 
na równi z francuską, i rosyjską — 
ciekawa więc jest encyklopedia po- 
traw polskich, naibardziei używa- 
nych. 


Barszcz — to od najdawniejszych 
czasów ulubiona polewka kwaskowa, 
o której Marcin z Urzędowa w swym 
„Zielniku* wydanym w 1595 r. mówi, 
że cichych ludzi określają jako 
barszcz, co ani pomoże, ani zaszkodzi. 
Powiedzeniem tym — stwierdza pi- 
sarz — robią barszczowi wielką 
krzywdę, gdyż bardzo zdrowiu ludz- 
kiemu pomaga. Inny znów kronikarz 
obyczajów — Cezary Biernacki pisze, 
że barszcz był i iest naipospolitszą, 
a w miarę dodanych przypraw, nai- 
celniejszą polską zupą. Przy tei o- 
kazji dowiadujemy się, że można go- 
tować barszcz rybny z piskorzy. 

Bigos — znów nailepiei określa A- 


dam Mickiewicz w „Panu Tadeuszu”: 
„W kociołkach bigos grzano. W sło- 


wach wydać trudno bigosu smak prze 
Józef 


Ossoliński mówi, że najlepszy iest| wano, stale ją jadano. Dzieci Kazi- 


dziwny, kolor i woń cudną“. 


bigos hultajski, z różnych mięsiw Z | znajdował się kuchmistrz Wereszczak 
kapustą. Nazwa jego pochodzi pew- | od którego nazwany był sposób po- 
no stąd, że jest w nim najwięcej po-| dawania kiełbasy, pokrajanei w ka- 
siekanego. mięsa, stąd analogia z | wałki i zaprawionej ostrym sosem. 


ee aaa kn respekt aT A stara, na Rusi znana 
i z AIE; potrawa, z mąki owsianej, później 
Chleb — leżał zawsze na stole w | ziemniaczanej, zaprawiona sokami 


świetlicy, gdzie przyimowano gości, | owocowyrmi. 

gotów do poczęstunku. Zachowała | Krupnik — zupa gotowana na nfię- 
się o nim żartobliwa piosenka określa- |sie baranim z krupami, czyli kaszą 
jąca znaczenie umiejętności w lego | perłową, lub 

pieczeniu: „Za chłopa się napierała, i 

chleba upiec nie umiała. Tak się jej| rupnik — to też wódka przegoto- 


pięknie wydarzył, pozaskórzu kotek | Wana z miodem i korzeniami, podawa- 
łaził*. na na gorąco. 


ż Marcypan — rodzaj placka, głów- 
Jajecznica — ulubiona z jaj potra- | ię z migdałów i cukru który gani 
wa, którą Kazimierzowi Pułaskiemu | Krasicki w Pin Podstolim' jako 
w XVIII wieku zaprawił kucharz | zwyczaj cudzoziemski i luksusowy w 
ziemniaki, nie wiedząc — jak się WY- | słowach „nie obaczysz u mnie na sto- 
raził — co z nimi ma zrobić. le piramid ani marcypanów*. 
Kapuśniak — obok barszczu, zupa| Pieprz — w dawnej kuchni pol- 
najulubieńsza; mówiono także o niej skiej był nader ważną przyprawą. 
jako o potrawie najlepszej: „Groch | Polacy ubili jadać tłusto i pieprzno. 
z kapustą, kwaśno, słono, tłusto". | Zachowało się to w  przysłowiu: 


| Kasza — o której Syreniusz w XVI ļ»Pieprzno i szafranno, moja mościa 


wieku pisze, że póki chleba nie uży- | Panno". 
Podlewą — staropolską nazwa na 


Prażucha — potrawa starodawna z 
mąki pszennej lub hreczanej, którą 
praży się na sucho na patelni, potem 
sypie na okraszony wrzątek, miesza 
i podaje na gęsto lub sypko z doda- 
niem skwarek. 


Żur — polewka z mąki zakwaszo- 
nej nie kraszona, ale zabielana mle- 
kiem należała również do naiulubień- 
szych potraw postnych. Wacław Po- 
tocki tak o nim pisze: „Zgłodnia- 
łych oblężeńców pod nieprzyjacielem, 
naszym żurem, a ruskim obżywił ki- 
siełem'. ć 


Z szerokiego świata 


Żona b. przywódcy młodzieży nie- 
mieckiej Baldura v. Schiracha — 
Henrietta Schirach, skazana została 
przez sąd bawarski na karę 2.000 ma- 
rek. Mimo przynależności do partii, 
sąd zaliczył ją do tzw. „mniejszych* 
zbrodniarzy hitlerowskich. Niski wy- 
miar kary wzbudził w Niemczech 
powszechne oburzenie. (f) 


10.000 dzieci nieślubnych. Na 10 tyś 
mężów, jeńców repatriowanych lub 
kombatantów wolnej Francji, któ- 
rzy po powrocie do domu przekonań 
się, że w czasie ich nieobecności zo- 
stali ojcami, tylko 250 uznało uro- 
dzone dzieci za własne. W ciągu 
ostatniej wojny w okolicach Paryża 
unodziło się pięć razy więcej dzieci 
nieślubnych, niż w okresie wojny 
1914 — 18. Sto z nich, to dzieci żoł- 
nierzy kolorowych, 3 Anglików, 
lub Amerykanów, 4.700 posiada oje 
ców Francuzów . 


O zupach w ogóle pisze Gołębiow- 
ski © druku „Domy i dwory“, że Po- 
lacy lubią kwaśne potrawy, ich krajo- 
wi właściwe i zdrowiu potrzebne. Do- 
piero, gdy nastała kuchnia francuska, 
ziawiły się buliony i inne rosołki de- 
likatue. 


„Nic też dziwnego, że przy tak dos- 
konałei, jak polska kuchni, odznacza- 
li się Polacy, według cndzoziemskich 
pamiętnikarzy „iście królewskim ape- 
tytem“. 


Kazimierą Fopińska 


` 
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Piątek, 2 stycznia 1948 r. 
Katolicki: Makarego. 

Słowiański: Strze'ysława. 

-~ Wsch. stońca: 8.14, zach. sł: 15.54; 
` wschód księżyca: 23.30, zach.: 11.38. 
HOMO ANANO ROAA AKARANA DAA ANAA OWADA 


BYDGOSZCZ 


Oddział} miejscowy dla prenumeraty 
i ogłoszeń: Jagiellońska nr 2 (Pod 
j Arkadami), tel. 24-29. 


fe l Uwaga! 
(a) Liga Kobiet informuje, że 
= wszystkie kursy kroju i szycia 


4 przerwane no okres świąteczny roz- 
poczynają się 7 bm. 

Zapisy na nowe kursy kroju i szy- 
cia jednomiesięczne przyjmuje Wy- 
dziat Szkoleniowy do 5 bm 
. Kurs stenografii rozpoczyna się 2 
bm. o godz 18 


378,531 zł na Pomoc Zimową 
(a) Okręg Pomorski PCK prze- 
prowadził w dniach od 9—15 11. 47. 
. na terenie województwa pom zbiór- 
kę publiczną w ramach „Pomocy 
Zimowej“. Ogó'em zebrano 378531 
zt}. Kwotę tę przeznaczono na pomoce 
zimową dla biednej ludnosci. 

Spo eczeństwo województwa po- 
morskiego nie zawiod'o i wykaza!o 
swoją ofiarnością, że sprawa pomocy 
dla biednych leży mu na sercu 
kło. : 


U 


Spis trzody chlewnej i kur 
BYDGOSZCZ (a). Zarząd Miejski 
w Bydgoszczy przeprowadzi w czasie 
od 2 do 10 stycznia 1948 r. spis trzo- 
dy chlewnej i kur. 

Spisy przeprowadzą na miejscu 
funkcjonariusze Zarządu Miejskiego 
"którym należy umożliwić dok'adne 
wykonanie ich czynności. Zebrany 
materiał spisowy szużyć będzie wy- 
łącznie do celów statystycznych. In- 
formacji i wyjaśnień udzielać będzie 
Wydz, Ewid. Ludności, Nowy Rynek 
nr 1 — I p. : 


arrere 


~ Na pomoc zimową 

Miejski Komitet Opieki Spo ecznej 
urządza w niedzielę, dnia 4 stycznia 
1948 r. na Akcję Pomocy Zimowej 
zbiórkę uliczną i w lokalach, przeto 
apeluje do Obywateli miasta Byd- 
goszczy, którzy niejednokrotnie zdali 
egzamin wobec najbiedniejszej lud- 
ności, o poparcie tak wzniosłej akcji. 
© Miejski Komitet Opieki Spo'ecznej 
jest przekonany, że i tym razem O- 
bywatele okażą serce i ziożą do pu- 
szek kwestarży jak najliczniejsze 
datki. 

Jednocześnie zwracamy się z gora- 
oą prośbą do zaproszonych Związków 
o wzięcie gremialnego udziafu w 
zbiórce. Miejski Komitet Opieki 
Społecznej wydawać będzie puszki 
, od godz. 8-mej rano dnia 4 stycznia 
"48 r. w lokalu własnym przy ulicy 
, 3-go Maja 16 (parter lewy). 


Finał | kroku bokserskiego 

BYDGOSZCZ (a). W sobotę, 3-go 
stycznia 48 r. o godz. 19 w sali przy 
ul. Konarskiego odbędzie się fina? 
I kroku bokserskiego. Do fina'u za- 
kwalifikowali się zawodnicy „Zjed- 
noczenia*, „Brdy“, „Elektry“, „Gwiaz- 
dy“ i H. K. S. Od papierowej do pół- 
ciężkiej walczą następujące pary: 
papierowa: B: Żurawski (Elektra) — 
Panas (Brda); papierowa: A: Mazur 
(Brda) — Ryderski (HKS); Kotoński 
(Zjedn.) — Milewski (Brda), Helak 
(Zjedn.) — Kośmider (Gwiazda), Saj- 
dak (Brda) — Kowalski (Zjedn:), Kut-. 
ka (Brda) — Lipiński (HKS), Zawod- 
ny (Brda) — Kruża (Brda), Pe'czyński 
(HKS) — Kosiński (Gwiazda), Żuchel- 
kowski (Zjedn.) — Pewniak „(Noteć). 


Wieczór sylwestrowy 

: Zw. Zawodowych 
Wieczór sylwestrowy w sali 
OKRZZ, zorganizowany przez związki 
zawodowe w Bydgoszczy odby” sie w 
miym i swobodnym nastroju Oko- 
ło pó.nocy wystąpi y świetlicowe ze- 
spo'y z wokalnym programem arty- 
“~ stycznym. Na program wystepów 
zoży'y się: kujawiak i mazur, szop- 
ka polityczna Wyg'osili też krótkie 
okolicznościowe przemówienia przed 
stawiciel' OKZZ i Miejskiego Komi- 
tetu PPR, oraz wojska Na zabawie 
cały czas byl obecny mjr Bąkowski 
z żoną. 
Sala pieknie udekorowana, bufet 
wystarczający. 
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a losdacxyk Województwo pomorskie 


przed nowymi, poważnymi zadaniami 


BYDGOSZCZ (tim) W sali konfe- 
rencyjnej Pomorskiego Urz Woje- 
jewódzkiego odby'o się posiedzenie 
przedstawicieli: wadz państwowych, 
wojewódzkich, samorządowych, woj- 
skowych, Urz. Bezpieczeństwa, MO, 
partii polit, organizacji społ. i in- 
nych. 


Posiedzenie zagait wojewoda pom 
Wojciech Wojewoda, sk'adając spra- 
wozdanie z dzia'alności poszczegól- 
nych w'adz wojewódzkich w r. 1947 


Wojewoda stwierdził że w roku 
ub. osiągnęliśmy poważne sukcesy 
w dziedzinie życia politycznego, g0- 
spodarczego, spo'ecznego, kultural- 


rozbudowy naszego życia na terenie 
woj. pomorskiego. 7 

Następnie wojewoda omówi! szcze- 
górowo osiągnięcia pomorskich 
wiądz wojewódzkich w dziedzinie 
rolnictwa, opieki sporecznej, oraz w 
akcji kulturalno-oświatowej. 


ABEC ZRT 


f 
ń 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI | KUONYWKZNKNACNWTC WN ZARZZNZZECZZNI Str 5 mm 


Na zakończenie wojewoda z!ożył 
podziękowanie przedstawicielom u- 
rzędów i instytucji za ofiarność w 
realizowaniu  zakreślonego planu, 
przy czym oświadczył, że w r. 1948 
wykonane zostaną we wszystkich 
dziedzinach życia na terenie woj. 
pomorskiego nowe poważne zadania. 


Posiedzenie zakończono złożeniem 
życzeń noworocznych przez przed- 
stawicieli wiadz i urzędów wojewo- 
dzie pomorskiemu. 


Sztuczka ze sztuczką materialu 


zakończyła się więzieniem 


BYDGOSZCZ (re) Przed Sądem 
Grodzkim w Bydgoszczy odpowiadali 
Edmund Stankiewicz i Antoni Zasadz- 
ki oskarżeni o usiłowanie kradzieży 


nego i in. Osiągnięcia te pozwoli y| sztuki materału z sklepu Stachowia- 


na pewną stabilizację odbudowy i 


ka. 


Sylwester u dziennikarzy 


. BYDGOSZCZ (fa). Zgodnie z prze- 
widywaniami „Noc Sylwestrowa Pra- 
sy, cieszyła się niebywałą frekwen- 
cią. 

Sympatycy pism bydgoskich wy- 
pełnili gustownie udekorowaną salę 
Resursy Kupieckiei do ostatniego miej 
sca, już na dwie godziny przed pół- 
nocą. Przy dźwiękach doborowei or- 
kiestry jazzowej Zw. Zaw. Muzyków 
pod kierownictwem p. Zdzisława No- 


| 


wakowskiego, bawiono się w miłym 
nastroju do rana. O północy życze- 
nia noworoczne złożył znany felieto- 
nista bydgoski Aloizy Atróbka. 

Atrakcią „Nocy“ był wybór kró- 
łowej i jej dworu, który cieszył się 
dużym zainteresowaniem. Nazwiska 
pań wyróżnionych drogą głosowania 
oraz spis nagród, ofiarowanych im 
przez firmy bydgoskie, podamy w na- 
stępnym numerze. 


Zjednoczenie mistrzem ZRSŚ 


BYDGOSZCZ (re) W sali przy | cie 


ul. Konarskiego, Zw. Rob. Stow. 
Sportowych urządził turniej piłki 
siatkowej w siatkówce dla pań i 
panów o mistrzostwo okręgu. 


Niestety, większość zapowiedzia 
nych drużyn, mających brać udział 
w turnieju nie stanęła do zawo- 
dów, sprawiając tym samym za- 
równo organizatorom, jak i pub- 
liczności duży zawód. Przypusz- 
czać należy, że w stosunku do win- 
nych zostaną wyciągnięte jak naj- 
daiej idące konsekwencje. Do roz- 
grywek nie stawiły się: Pocztowy 
Klub Sportowy — Bydgoszcz, Ino- 
wrocław, KS ÓM TUR Włocławek, 
OM TUR Goplania i drużyna siat- 
kówki żeńskiej Zjednoczenia. 

Jako pierwsze spotkały się pa- 
nie z KKS Pomorzanin (Toruń) i 
KKS Brda (Bydgoszcz). Zwycię- 
stwo odniosły torunianki w stosun- 
ku 2:0. W konkurencji męskiej w 
półfinale spotkały się KKS Brda 
i KSS Ruch. (Chojnice), Zwycię- 
żyła ambitna drużyna Brdy — 15:1, 
15:5. Drugi półfinał rozegrany zo- 
stał między KKS Pomorzanin i 
Zjednoczeniem. Pomorzanin wy- 
stąpił w osłabionym składzie i nie 
stanowił, szczególnie w drugim se- 


dla. Zjednóczenia groźnego 
c raw Zwyciężył zespół 
ydgoski w stosunku 15:12, i 15:7. 
po tym spotkaniu rozegrano finał 
o tytuł mistrza okręgu bydgoskie- 
go. Składy obu drużyn były nastę- 
pujące: Zjednoczenie — Butkie- 
wicz, Kuczyński, Sucharski, So- 
bieski, Minerwin i Malchrowicz. 
Brda — Aramowicz, Gwiaździński, 
Grużewski, Kulenty, Mioduski i 
Buhl, Dzięki omyłkom popełnio- 
nym przez zespół Brdy, pierwszy 
set należy do Zjednoczenia 15:6. 
W drugim; secie siatkarze Brdy do- 
skonale ścinają i Sopra dzia 
nawet stosunek punktów 11:4. 
kolei Zjednoczenie zabiera się do 
gry, finiszu i wygrywa mecz 
15:11. 


Tym samym Zjednoczenie zdo- 
było tytuł mistrza ZRSS, 


Oskarżeni nie przyznali się do wi- 
ny. Zeznali oni, że krytycznego dnia 
byli razem z kolegą w restauracji i u- 
dali się następnie do sklepu Stacho- 
wiaka. Ponieważ materiał okazany 
nie odpowiadał im, zdecydowali się 
pokazać go koledze, przebywającemu 
jeszcze w pobliskiej restauracji. Gdy 
jeden z oskarżonych wychodził z 
sztuką n.ateriału, został przez Sta- 
chowiaka posądzony o kradzież. 

Właściciel sklepu zaproponował im 
i pobrał następnie od nich jak zeznali 
oskarżeni, 2 tys. wzamian za zacho- 
wanie milczenia i nie mieszania w to 
milicji. Pragnąc uniknąć zbędnego 
tłumaczenia się i nieprzyjemności zgo- 
dzili się na ten warunek. Stachowiak 
jednak zrobił doniesienie. 

Zupełnie inaczej wypadły zeznania 
poszkodowanego. Stachowiak oświad- 
czył, że w trakcie oglądania materia- 
łu jeden z oskarżonych usiłował wrę- 
czyć go koledze stojącemu przy zapa- 
sowym wyjściu. Oskarżeni prosili go 
o nie wszczynanie kroków w MO i 
dobrowolnie ofiarowali mu 2 tys. zł. 
Pieniądze te wziął, jednak mając 
skrupuły złożył doniesienie i oddał 
gotówkę do depozytu. 

Na podstawie przewodu sąd uznał 
winę oskarżonych za udowodnioną i 
skazał każdego z nich na pół roku 
więzienia. Zarówno Stankiewicz jak i 
Zasądzk: wnieśli apelacię. + 


Cenny dar dla Muzeum 
Miejskiego 

BYDGOSZCZ (a). Pozn. Tow. Na- 
ukowe ofiarowało miastu Bydgoszczy 
w stały depozyt 50 prac słynnego ma- 
larza bydgoskiego, Maksymiliana An- 
toniego Piotrowskiego. ` 

Obrazy Piotrowskiego znajdujące 
się obecnie w Muzeum Wielkopolskim 
w Poznaniu, zostaną w naibliższym 
czasie przejęte przez Muzeum w Byd- 
goszczy. 


Vasze recenzje 


III. Poranek Symfoniczny 


. Różnorodność programu ostat- 
niego poranku symfonicznego w 
dniu 28. grudnia 1947 r. tłumaczyć 


Z APROWIZACJI 


Uzupełnienie 

(a). Wydz. Aprow. przy Zarządzie 
Miejskim podaje w uzupe:nieniu ko- 
munikatu w sprawie wydawania świe- 
żego mleka na styczeń 1948 r., że mle- 
ko świeże należy wydawać również 
na karty „MK“ IR D-3 i „MK“ IR D-7 
na kup. od 30—43 w'ęcznie po 0,5 1. 


Ważne dla pracowników prze- 
mysłu budowlanego 

(a). Z Ref. Aprow. przy Zarządzie 
Miejskim, jak również z Ref. Aprow. 
przy Starostwie Pow. otrzymaliśmy 
komunikaty, w których podaje się do 
wiadomości, że cz'onkom rodzin pra- 
cowników  przemys'tu budowlanego 
jak również pracownikom zakładów 
ceramiki czerwonej (cegielnie, klin- 
kiernie i kaflarnie) betoniarni i wa- 
pienników przys'ugują w okrese od 
1 stycznia do 31 marca br karty za- 
opatrzenia, jeżeli wyżej wspomniani 
pracownicy zostali zwolnieni z pracy 
z powodu konieczności sezonowych 
lub ograniczen'a produkcji. 

Prawo do kart zaopatrzenia zysku- 
ją wyżej wspomniani pracownicy na 
podstawie zarządzenia Min. Aprowi- 
zacji z dnia 18 grudnia 1947 r. 

Karty zaopatrzenia wydawane będą 
za pośrednictwem zak adów pracy, w 
których pracownicy, pozostający sezo- 
nowo bezrobotnymi, byli ostatnio za- 
trudnieni, 

Zainteresowane zakłady pracy za- 
sięgną dokładnych informacji, doty- 
czących rozdziału kart w biurach 
kartkowych, 


Rejestracja kart zaopatrzenia 
(a). Ref. Aprow. przy Starostwie 
Pow. Bydgoskim podaje do wiadomo- 
ści, że termin rejestracji kart zaopa- 
trzenia na styczeń 1948 r. up'ywa z 
dniem 5 bm. Punkty rozdzielcze złożą, 
odcinki rejestracyjne do 7 bm: W ra- 
zie otrzymania kart żywn. w terminie 
od 1—10 bm. może być dokonana re- 
jestracja dodatkowa do 13 bm. 

Równocześńie należy zarejestrować 

karty zaopatrz. „MK* i „D-12* z grud- 
nia do 5 bm. w sieci rozdz. powiatu 
odc. rejestr. Il. Punkty rozdz. złożą 
powyższy odc. rejestracyjny w termi- 
nie do 7 bm. w tut. Referacie. 
. Chleb na kartki zaopatrz. na sty- 
czeń br. wydawać się będzie dla kat. 
I kup. 1—17 8,5 kg chleba; kat. II kup. 
1—13 6.5 kg; kat. III kup. 1—10 5— 
kg; kat. IR kup. 1—12 6,— kg; kat. IIR 
kup. 1—8 4,— kg; dod. „C'”* kup. 1—8 
4,— kg; kat. IRD kup. 1—12. 6— kg; 
R, C. A. kat. I na kup. 1—17 8,5 kg; 
kat. IR na kup. 1—12 po 0,5 kg chle- 
ba = 6,— kg. 

Mleko.świeże na miesiąc styczeń. br. 
wydawać śię będzie dla kat. IR, D-3 
i IR D-7 na kup. 32—45 po 0,5 l; dod. 
„M“ kup. 30—43 po 0,5 1. „MK* IR 
D-3 i „MK IR D-7 kup. 30—43 więcz- 
nie po 0,5 1; „MK“ „M“ kup. 1—14 
w'ęcznie po 0,5 L r 

Termin pobrania towaru upływa z 
dniem 31 stycznia br. 

Kto z konsumentów nie pobierze to- 
waru w terminie traci prawo do przy- 
działu, i 
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można w różnoraki sposób. Przede 
wszystkim okres świąteczny, okre” 
pewnego wypoczynku, odprężenia, 
nastraja nas raczej mniej poważ- 
nie, Jesteśmy bardziej w. tym o- 
kresie skłonni do wchłaniania 
wrażeń mniej * skomplikowanych. 
Drugi powód (takie moje: przypu- 
szczenię) to następujący: poranki 
symfoniczne, spełniają rolę przede 
wszystkim wychowawczą. Stąd; 
program poranku powinien być ra- | 
czej popularny, to znaczy RARACZI 
może spotykać się z utworami, | 
które już są mu znane, A obok' 
tych znanych nieraz — nawet dla. 
przeciętnego słuchacza bardzo bli- | 
skich utworów — spotyka się u- 
twory poraz pierwszy w życiu | 
słyszane, utwory trudniejsze, które 
normalnie wymagają. już pewnego | 
przygotowania a w zestawieniu z 
dziełem znanym nie wydają się 
wcale obce i prędzej trafiają do 
wyobraźni muzycznej słuchacza. 
I oto wytłumacz nie różnorodności 
programu ostatniego poranku sym- 
łonicznego, w którym obok Tho- 
mas'a uwertury do op. Mignon 
Dworaka, Tańców słowiańskich 
(nr i, 8) Reznicek'a uwertury | 
„Donna Diana", mieliśmy Fasdoa| 
Symfonię G-dur, utwory Debussy'- 
ego, Rimskij-Korsakowa, czy Mus- 
sorgskiego, Pomorska Orkiestra 
Symfoniczna, którą dyrygował A. 
Rezler, robi stałe postępy, Uwi-; 
dacznia się to w bardziej już dzi- 
siaj wyrównanym brzmieniu kwin- 
tetu smyczkowego, który nabiera: 
coraz więcej blasku, Thomas'a u- 
wertura do op. Miśnon, Reznicek 
uwertura „Donna Diana", Dworak 
Tańce słowiańskie, brzmiały pięk- | 
nie, A, Rezler prowadził te utwory ' 
z dużym temperamentem, Z Haydna 
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TEATR MIEJSKI: Piątek i sobota 
g. 1930: „Temperamenty”, 

TEATRY ŚWIETLNE: Jasne any, 
Polonia: 14 lipca, Orzeł: Jasne 'any, 
Wolność: Znak Zorro, Gryf: Piękna 
przygoda, Bałtyk: Ostatnia szansa. 


DYŻURY APTEK. Do 3. I. 1948 r.: 
„Pod Łabędziem* — Al. 1 Maja nr 5 
(tel. 23-46); „Pod Lwem“ — ul. Grun- 
waldzka 37 (tel. 34-31). 

POGOTOWIE PRZECIW- 
WENERYCZNE — w lokalu Po- 
gotowia Ratunkowego, ul. Pomorska 
nr 16 i przy ul. Podwale 15 (wej- 
ście z placu Kościeleckich — czynne 
„całą noc, , 

NAJWAŻNIEJSZE TELEFONY. — 
Komenda Miasta MO 23-47. — Pogo- 


towie Ratunkowe 10-00. — Straż Po- . 


żarna 29-70. — Międzymiastowa 00. 
Postój doro'ek samoch. 36-55. 


* (a) KKS „Brda“ przypomina, że 
obchód gwiazdkowy dla członków i 
jch rodzin odbędzie się w Święto 
Trzech Króli, tj. 6 stycznia br. o £. 
16 w stołówce kolejowej na terenie 
warsztatowym. Paczki imienne moż- 
na składać w sekretariacie klubowym 
przy ul. Dworcowej 89-6 codz. od g. 
9 do 15, w sobotę do godz. 14. 


% (a) KKS „Brda“ Sekcja pływac* 
ka (męska i żeńska)! Dn. 2 stycznia 
48 r. o godz. 18 odbędzie się zebranie 
sekcji prywackiej przy ul. Dworcowej 
nr 89. 


który odbędzie się 6. I. 48 r. 


* (a) Komitet Uczczenia Ofiar Mor- 
dów Hitlerowskich w Bydgoszczy go- 
rąco dziękuje Zrzeszeniu Kupiectwa 
Polskiego za urządzenie pięknego 0b- 
chodu gwiazdkowego w salach Re- 
sursy Kupieckiej dla 180 sierot, za bo- 
gate podarki i słodycze, 
Komitetowi Opieki Społecznej za 
przyjęcie do swych uroczystości 
gwiazdkowych 20 sierot, oraz 20 sa= 
motnych staruszek i obdarowanie ich 
paczkami żywnościowymi, Towarzy* 


Stwu Uniwersytetu Robotniczego za. 


obdarowanie 19 sierot, Zakł. Graficz- 
nym za obdarowanie 15 sierot, oraz 
fabrykom „Prom, „Fema“, „Mebli 
Artystycznych” Garbary .24 i Podol- 
ska 5, „Tornedo* i Spółdzielni Pra* 
cowników Miejskich za przyięcie na 
swoje obchody gwiazdkowe i obda- 
rowanie po 10 sierot, oraz Polskiemu 


Radio za przyjęcie 5 sierot. Jednocze= 
śnie komitet skiada podziękowanie re- 


welersom chóru kolejowego „Fasło” 
za Śpiewanie podczas Gwiazdki u= 
rządzonej przez Zrzeszenie Kupiec= 
twa Bydgoskiego. Za Komitet: prze- 


wodniczący: (—) W. Styczeń, wice= . 


prezydent miasta. 
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Sobota, 3 stycznia 1948 r. 

6.00 progr. og. polski, 9.15 progr. 
lokalny, 10.40 — program ogólno= 
polski, 15.00 przegląd prasy pomorsk. 
15.10 konc. solistów — płyty, 15.40 
rozmowa z radiosłuchaczami, 15.45 
konc. reklamowy, 15.55 wiad. z Po- 
morza, 16.00 progr. og. polski, 18.30 
konc. życzeń, 19.00 progr. og. polski, 
22.45 muz. ludowa z plyt., 23.00 progr. 
og. polski, 1.00 zak. aud. 
4114044144044441444004*4404407343204445005446G50000EZ4ODERGRAGREREDONEEŃ 
symfonii G-dur najlepiej wypadła 
W. część Finale. Trio IH części 
Menuetu które jest Musettą, przez 
nadanie mu pewnych akcentów 
„polskich“ straciło na swoim lek- 
kim, „musettowąm“ charakterze. 
Solistką koncertu była Halina 
Ottoczko, która posiada piękny; 
miły, bardzo wyrównany mezżo- 
sopran. Halina Ottoczko odśpie= 
wała arie Masseneta z op. „Cyd“, 
Rimskij-Korsakowa z op. „Śnież= 
ka”, Mussorśskiego z op. „Cho- 


wańszczyzna'” i Debussy'ego z dra- 


matu muz, „Syn marnotrawny". 
Akompaniament orkiestrowy, silna 
i pewna pozycja naszego kapelmi= 
strza A. Rezlera, na wysokim po- 
ziomie, , 
Duży udział publiczności w po- 
ranku i wspaniała jej reakcja na 
poszczególne utwory, każą przy= 
puszczać, że poranki symfoniczne 
przyjęły się już na dobre wśród 
społeczeństwa bydgoskiego. 
Florian Dąbrowski, 


Na porządku obrad sprawa 
wyjazdu sekcji do Poznania na uro- j: 
czystości 25-lecia P. Z. Pł„_ treningu ję 
w krytym basenie, oraz * omówienie . 
urządzenia obchodu gwiazdkowego 


Miejskiemu 
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WARSZAWA Drugie spotkanie 
międzynarodowe przynioso Węgrom 
występującym pod firmą Węgry 
Płdn. zwycięstwo nad zespolem Pol- 
ski Środkowej w stosunku 10:6. W 
drużynie węgierskiej w miejsce 
Horwatha w w. koguciej wystąpił 
lepszy podobno od niego Dobo, a w 
półciężkiej drugi rezerwowy — La- 
ny. Wyniki techniczne: Bednai (W) 
wygrał na punkty z Tyczyńskim. 
Dobo, któremu się udało rzucić w 


w dwóch dalszych uleg? Polakowi matyczne. 


zdecydowanie, pozwalając sią rów- 
nież raz wyliczyć do pięciu. Antkie-, 
więz wygrał z Feherem (W) na punk 
ty. Bibrzycki uleg! Vaydzie (W) na 
punkty. Marton (W) pokonał Olejni- 
ka. Trzęsowski po odważnej walce 
minimalnie przegrał z Pappem (W). 
Szymura pokonał Lany'ego. Archac- 
ki niezasiużenie przegrał z Haray- 
em. Z Polaków najlepiej wypad? 
Kruża, który zdobył sobie sympatię 
warszawskiej publiczności. Zwycięr- 
pierwszej rundzie Krużę na deski, | stwo Antkiewicza było dość proble- 


6 |Pięściarze 


mie przy jadą 


POZNAŃ. Polski Związek Bokser- 
ski otrzymał w tych dniach pismo 
od francuskiego związku, w którym 
ten ostatni donosi, Że propozycji 
PZB w sprawie rozegrania w lutym 
spotkania międzypaństwowego z re- 
prezentacją Polski w Polsce przyjąć 
nie może. Jako uzasadnienie Fran- 
cuzi podają trudności terminowe ze 
względu na mistrzostwa indywidual- 
ne Francji oraz przygotowania przed- 


ołimpijskie. 
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warzywne, rybne 
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Inspektorat Administracyjny 
PAŃSTWOWYCH ZAKŁADÓW HODOWLI ROŚLIN 
w Bydgoszczy, ul. 1 Maja 27 


poszukuje 


BUCHALTEREK i BUCHALTERÓW 


TERENOWYCH i MIEJSCOWYCH 


Wymagane są duże kwalifikacje i kilkuletnia 
praktyka jak również znajomość bilansów. 


Warunki do omówienia 


z KRAWATY, SZALE I KOSZULE 
|| SPRZEDAŻ | 


Torebek akt śię ceratowych Krysiak, Łódź, Piotrkowska 136. 
różne fasony Zygmunt Karon, Wysyłamy za pobraniem poczło- 
Łódź, Piotrkowska 115. (02643 WYM. 


poleca, 


OGÓLNOPOLSKI 
PROGRAM RADIOWY 


Sobota, dnia 3 stycznia 1948 r. 


8.00 Sygnał czasu, pieśń poranna. 6.15 Wiadomości poranne. 
6.20 Gimnastyka poranna. 6.30 Muzyka. 6.50 Program dnia. 6.59 
ł czasu. 7.00 Dziennik poranny. 7.15 Muzyka. 7.20 Lekcja ję- 
rosyjskiego. 7.35 Muzyka. 8.20 Informacje ogólnopolskie. 

8.25 Skrzynka PCK. 8.35 Kwadrans prozy. 8.50 Muzyka. 10.40 Au- 
dycja Ministerstwa Oświaty. 11.57 Sygnał czasu i hejnał z wieży 
Mariackiej. 12.03 Wiadomości południowe. 12.08 Przegląd prasy 
stołecznej. 12.15 Muzyka. 12.20 Z mikrofonem po kraju. 12.30 
Koncert ci du s 16.00 Dziennik popołudniowy. 16.30 „Brama 
pod Warząchwią* słuchowisko dla dzieci. 17.00 przy sobocie po 
robocie. 18.15 Wieczór literacki „Dancing“ M. Pawlikowskiej-Jasno* 
rzewskiej. 19.00 Z zagadnień światła pracy. 19.10 Z zagadnień 
wiejskich. 19.30 Koncert muzyki polskiej — orkiestra PR pod dyr. 
A. Rezlera. 20.00 Sygnał czasu, dziennik wieczorny. 20.30 Rezer- 
wa dziennika. 20.50 Pogadanka sportowa. 21.00 „Boże Narodzenie 
w Polsce” audycja słowno-muzyczna. 21.45 Audycja Biura Słu- 
diów. 22.00 Muzyka taneczna — orkiestra PR pod dyr. J. Cajmera. 
23.00 Ostatnie wiadomości. 23.10 Program na jutro. 23.20 Muzyka. 
23.55 Z ostatniej chwili. 24.00 Muzyka taneczna. 1.00 Zakończe- 


nie audycji. Hymn. 


+ 


PCH, „SPOŁEM“, HURTOWNIE 
Domy Towarowe, Zakłady Publiczne 


zaopatrują się w konserwy mięsne, 


marmolady — kompoty — dżemy — soki 


Państw. Przemyśle Konserwowym 
A EA AE DRZEWO E OOPS 
ZNANA 

Bydgoszcz, Maks. Piotrowskiego 12/14, tel. 18-27 


| 


wzory najmodniejsze — 
najłaniej — Wytwórnia Edward 


(02697 
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UWAGA! 


wędliny oraz 
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ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


PRANON 


P K O 


POCZTOWA KASA OSZCZĘDNOŚCI 
Oddział w Bydgoszczy, Pl. I. Daszyńskiego 4 


KASY POPOŁUDNIOWE 


dia wpłat 
otwarte obecnie w godz. 14 — 19 (2 — 7 wieez.) 
Kasy dla wpłat i wypłat przed południem od godz. 8 — 13 
w soboty do 12-tej. 


francuscy 


POZNAŃ 


w. kogucią 
wocz (Śl), 
tloch (Śl, 
liński II 


obóz przedolimpijski który odbędzie 
się w dniach 15. 1. do 8. 2. 48 w Dzie- 
kance pod Poznaniem następujących 
zawodników: w. muszą — Gumow- 
ski (Pom), Tyczyński (Wwa), Liedtke 
(P),, Krukowski (Wr), 


w. piórkowa — Antkiewicz 
Marcinkowski ©), 
Panke (P), 
Czortek (Wwa), 


(Gy PZB wyznaczył na 
(Wr), 


ŚNI), 
Kempa (S$); | der 
— Bazarnik (S), Grzy- 
Kruża (Pomorze) Ma- 
Kudlacik (Gd), Zie- 
(Gd) Szymański (P); 
(Gd), 
Dwernicki (Kr), 
Delengiewicz  (Częst.), 


Golyński 


w 
ŁODŹ, u 
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Azmacda-Olea = 


Okazja 
w Bydgoszczy! Sprzedam dom 
piętrowy z ogrodem, 10 minut 
od tramwaju, Oferty Wspólnota, 
Kraków, Plac W. Świętych 8 — 


dla 655. (02612 


PRASĘ 
siana sprzeda Powiatowa 
Spółdzielnia Rolniczo-Handlowa 
„Samopomoc Chłopska“ Byd- 
goszcz, tel. 2479. (02684 


Sprzedam 
bufet zegar szafkowy I stół. Byd. 
goszcz 3-go Września 11 m. 4. 
2149 


OKAZYJNIE 


sprzedamy przedsiębiorstwo zbo- | 
prowincji, bezkonku_ 


żowe na 
rencyjne, koncesją, magazynami 
pojemności 6.000 cł z kom- 
pletnym urządzeniem, biurami, 
mieszkaniem, bocznicą kolejową 
Województwo poznańskie koło 
Mogilna. Zgłoszenia: Gdańsk — 
Wrzeszcz, telefon 418-04. (02699 
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Kupi 
gospodarstwo od 60—120 mórg 
z zabudowaniem — ogrodem w 
powiecie bydgoskim—świeckim. 
Oferty „Loris“, Bydgoszcz PAP 
Al. 1 Maja 27 (02672 


Zakupimy 2 pompy zasilające 
WORTHINGTONA, DUBLEX lub KNOKRA do kotłów 


parowych o ciśnieniu roboczym 25 atm. o wydajności: 
jedna 20 m*/godz., druga — 30 m*/godz. 


oraz 109 szt. rur kotłowych MANNESMANA 
do 30 atm. średnica od 102—105 mm, długość nie mniej- 
sza jak 6.160 mm. 


Portowe Zakłady 
Przemysłu Tłuszczowego i Olejarskiego 


pod zarządem państwowym 
Gdańsk — ui. Załogowa 10 


02627 


Union Żuławy 


R [_WoLNE POSADY | 


Kobietę 
| samotną w średnim wieku, bez 
|środków do życia przyjmę na 
| stałe. Gwarantuję rodzinne trak- 
| łowanie. Oferty „Par“ Bydgoszcz, 


Al. 1 Maja 16 Nr 1657. (02685 
| Potrzebna 
pomoc domowa zamiejsco- 


pes Błochowiakowa, Inowrocław, 
Król. Jadwigi 33/9. (02694 
| SSN 


Czeładnik 
| rzeźnieki potrzebny natychmiast. 
Zientak, Świecie, ul. Szeroka 14 

2157 


Buchaltera — Podatkowca 
byłego rewidenta Izby Skarbo_ 
wej, z wyższym wykszłałceniem 
zaangażuje Pomorska Okręgowa 
Izba '` Farmaceutyczna w Byd- 
goszczy ul. 1 Maja 5. Zgłoszenia 
pisemne. (2155 


sj | PRACY PoszukUJA | E 


Buchalter 
bilansista obeznany z księgowo- 


ską — maszynopismo. Przyjmie 

odpowiednią posadę od zaraz, 

możliwie z mieszkaniem, Sławno 

Pomorze Zachodnie, Słaszyca 13 
02701 


REDAKCJA I ADMINISTR. Bydgoszcz, Marsz. Focha 20 
DZIAŁ OGŁOSZEŃ I PRENUMERATY 

w BYDGOSZCZY 

al, „Jagiellońska 2 (Pod Arkadami) — Telefon 24-29 

Za niedoręczenie pisma spowodowane wyższą siżą nie 

odpowiadamy Rękopisów niezamówionych Redakcja 

nie zwraca. Za dział ogłoszeniowy Red nie odpowiada 


Czcionki i tłok; Drukarnia Polska Spółdzielni Wydawniczej „ZRYW” w Bydgoszczy, ul. Marsz. Focha 18 — telefon 18-99. 


ODDZIAŁY „ILUSTR KURIERA POLSKIEGO" W WIELKICH MIASTACH POLSK) 
PODODDZIAŁY W WIĘKSZYCH MIASTACH, AGENTURY NA PROWINCJI 
DLA POSZCZEGOLNYCH ZIEM POLSKI ODRĘBNE WYDANIA .IKP* 


WYDAWCA: SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA „ZRYW* 
BYDGOSZCZ. UL. MARSZ. FOCHA 20 — TEL. 33-41 1 33-42 


Uwaga repatrianci ; 
Posiadacze avoirów, walut i należności za granicą! = 
Przyjmujemy: cesje na zagraniczne wartości, czekii dewizy. 
Załatwiamy: sprawy należności zagranicznych oraz trans- 
akcje importowo-eksportowe. 


Zaopatrzenie i Zbyt Prywatnego Przemysłu Śp, = o, v. 
ydział Handlu Zagranieznego 
l PIOTRKOWSKA 167 telefon 176-% 


Zakupimy natychmiast 
100—150 mir. kablia ziemnego 
4x 70-95 kwadrat miedź. 
Portowe Zakłady Przemysłu Tłuszczowego i Olejarskiego 
A man «z ch i-Odleo-Umion-Zuławy 
Gdańsk - Letniewe©; ulica Załogowa nr 10 


so 
o 


Poszukujemy poważnej firmy do 
odbioru ŁUPEK 
POD DACHOWK 


(szplisy) . 
Oferty: Biuro Ogłoszeń „PAR“ Bydgoszcz, Al. 1 Maja 16. Nr 1659 


E Nr2 mac 
Obóz przedolimpijski pięściarzy 


w. lekka — Rademacher (Śl), Bi 
brzycki (Śl), Grymin (Ł), Szczepan 


Adamski II (P), Waluga (Wn 


w. półśrednia — Chychła (Gd), Mara 
kiewicz (£), Paliński (Pom), Kulą 


Baranowski II (Pom), Sznaj+ 
(Śl); w. średnia — Ambrož 


(Szcz), Wilczęk (Szcz), Cebula (Pom), 
Trzęsowski (Œ), Kolczyński (Wwa 
w. półciężka — Szymura (P), 
chliński 
Urbaniak (Śl); w. ciężka — Stec (©, 
Rutkowski 
szów), Szarek (Szcz), Ko'eczko (O= 
(Gd); | strów), Franek (P), Bialkowski (Gd). 


Me+ 


(Gd), Kusicki (Częst) 


(Wwa), Motyka (Rze- 
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02655 


PLACÓWKA. HANDLOWA w GD 


II! 
"dysponująca placem, 
maqazynami oraz icą 
. koleiową 


do odstąpienia 


Igłoszenia d „Placówka“ ` 
PLA: Gdynia 02690 


POSZUKUJEMY 


od zaraz wykwalifikowan. 


siły bucha '"eryjnej 


02682 * Zgłoszenia 
PCH Rejon. Biuro Sprzedaży 
Wyrobów Cukierniczych 


Bydgoszcz, Markwarta 2 


| 


WARSZAWSKA 
Szkoła KOSMETYKI, Masażu Le- 
czniczego Marii 
Łódź, Narutowicza 37. Wielo- 
„stronna Począłek 8 
| stycznia. (02647 


praktyka, 


|| 


Oddam 


2 letnią dziewczynkę na wycho- 
wanie lub na własne. Adres 
wskaże IKP Bydgoszcz. (2152 


F | [| LOKALE wone |E 


Sprzedam 
jsklep kolonialno-spożywczy z 
przyległym prywatnym mieszka- 
niem A. Kazubowski Nowe, Ry- 
nek 20. (2140 


UNIEWAŻNIENIA 


m zwa 


Unieważniam 


| ścią handlową, rolniczą i młynar- i proszę o zwroł skradzionych na | 
trasie Poznań — Legnica indek- | 


su i dowodu akademickiego Nr 
148/9 U. M. K. w Toruniu na na- 
zwisko Konarski Władysław To- 
ruń Słowackiego 62. (02702 


Ogłoszenia milimetr 
zł, 
! świeta 30% 


Kasperskiej, | 


OGŁOSZENIA: drobne po 25 m za słowo 
oracy 15 zł za sowo Minimalna opłata za 10 słów 
druk 106% 

w tekście od 60—145 zi 
nekrologi od 20—100 zł za 1 mm. Niedziele 
drożej Za terminowe zamieszczenie ogłoszeń 
acmintstracja nie odpowiada. 


| Czy 
dopomogłeś już 
do | 
- odbudowy s 
| WARSZAWY 8 


Unieważniam 


wszelkie dowody wysławione na 
nazwisko Tarnogrodzka Krystyna 
z Gniezna. (02671, 


3 | MATRYMONIALNE [| 


Rozwiedziony 
lat 49 pozna panią do lat 40. 
Cel matrymonialny. Oferty IKP 
Gdynia „Fachowiec“. (02700 
Samotna, lat 42, 
niebrzydka, zamożna, pozna in 
teligentnego starszego pana, pos 
siadam gotówkę. Cel matrymo- 
nialny. Oferty IKP. Bydgoszcz, 
| dla „Szatynki”. (2153 
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Só aa sra z* i 


22 La siczny 


`S 


Ależ, Wiktorze, 
się już na mnie! 


nie gniewaj 


Poszukiwanie 
Tłusty 


drożej 


za tekstem 
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